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Porozumi·enie W· Berlinie 
Szefowie władz okupacyjnych czterech mocarstw 
zatwierdzili tekst porozumienia o procedurze czterostronnych 

konsultacji władz okupacyjnych w Niemc~ech 

WARSZAW A, (PAP). - W ce­
lu przyspieszenia żniw i termino­
wego sprzętu zbóż, Minister Rol­
n ;ctwa i Reform Rolnych, ob. Jan 
Dąb-Kocioł, zwrócił się do robot­
ników rol~ych majątków pań­
stwowych i wszystkich chłopów z 
następującym apelem: 

becny stan pogody, dokonac sprzę 
tu. 

W związku z tym zarządz<im, 

aby w pa11stwowych gospodar­
stwach rolnych prace żniwne trwa 
ły bez ograniczenia w czasie. a 
więc od rana do nocy oraz w nie 
dziele i święta. Zaś do wszyst­
kich chłopów zwracam się z go­
rącym apelem, aby również dni 
niedzielne i świąteczne wykorzy­
stali na prace żniwne i aby po 
ukończeniu żniw w swoich gos­
podarstwach, pośpieszyli z porno 
cą swoim sąsiadom". 

BERLIN (PAP). Dnia 26 bm. od­
było się w gmachu Sojuszniczej Ra­
dy Kontroli w Berlinie posiedz~nie 
zastępców szefów władz okupacyj­
nych czterech mocarstw, na którym 
przewodniczył gen. Dratwin (ZSRR). 
Na posiedzeniu zatwierdzono tekst 
porozumienia o procedurze cztero­
stronnych konsultacji władz okupa­
cyjnych w Niemczech. Oto tekst po­
wyższego poroaumienia: 1 Narady konsultacyjne odby­

wać się będą na dwóch szcze­
fllach: 

a) szczeblu wyższym (szefowie 
władz okupacyjnych lub ich żastęv­
cy); 

b) S2!Czeblu niższym (rzeczoznaw­
cy). 

2 szefowie władz okupacyjnych, 
lub ich zastępcy będą zbierać 

się na żądanie któregokolwiek z 
nich, 

a) aby udzielać ogólnych dyrektyw 
swym rzeczoznawcom na zasadzie 
paryskiego· komunikatu Rady Minń­
strów Spraw Zagranicznych z 20 
czerwca 1949 roku. 

Minister Wyszyński 
przyjąt ambasadora Bułgar.i 
MOSKWA (PAP). Dn:a 26 bm. m'i 

nister spraw zagranicznych ZSRR 
Wyszyński przyjął ambasddora Lu­
dowe] Republ:ki Bułgarskiej w 
ZSRR p. Błagojewa, która wkrótce 
ma wręczyć swe listy uwierzytelnia 
jące przewodniczącemu prezydium 
Rady Najwyższej ZSRR. 

b) aby rozpatrywać bieg pracy 
rzeczoznawców w sprawach odda­
nych im do przedyskutowan:a, 

c) aby rozpatrywać i omawiać za­
gadn:enia, które uznają za potrzeb­
ne rozpatrzeć w myśl zaleceń komu­
nikatu parysk·iego. 

3 szefowie włam okupacyjnych 
lub ich zastęp<:y będą · odpo­

wiedzialni za wykona.nie odnoszą­
cych się do nich deeyzji, wyłuszczo­
nych w pierwszym rozdziale par:v­
skiego komunikatu Rady Ministrów 
Spraw Zagranicznych z 20 czerwca 
b. r. 

4 początkowo będą grupy kon­
sultacyjne na szczeblu niż­

szym: 
a) czterech komendantów Berli­

na. Zakres obowiązków tej grupy 
obejmować będzie punkt trzeci ko­
munikatu paryskiego, rozpatrywa­
ny w duchu i intencji tego komuni­
katu jako całości. Jeśl: komendmci 
osi11gną porozumienie w jakiejkol­
w'.ek sprawie, wchodzącej w zakres 
ich kompetencji, to nieodzowne kro­
ki dla realizacj: tego porozumienia 
będą podejmowane bez dalszej jego 
aprobaty przez naradę szefów władz 
okupacyjnych lub ich zastępców. 

b) czterech speejalnych ekspertów. 
Specjalni eksperci zajmować się bę­
dą sprawam: zleconymi im przez: 
szefów władz okupacyjnych, lub ich 
zastępców, jak również sprawami, 
opracowanym: przez samych eksper 
tów i wchodzących w zakres ich obo 
wiązków, zaakceptowanych przez na 
radę szefów władz okupacyjnych 
lub ich zastępców. 

Robotnicy wegierscy 
do Prezydenta Bieruta 

WARSZAWA (PAP~ - Węgierscy 
robotnicy, członkowie Partii Komum_ 
stycznej, p1 zebywający na wczasa !h 
w Polsce, nadei;łah do przewodnirzą:!e_ 
go KC PZPR, tow. Bo.leslawa Bieruta. 
pismo trości następującej: 

Kochany Towarzyszu Prezydenci~! 

Pozdrawiamy Cię serdeeznie, pozdrn_ 
wiamy polską. klasę r(lbotnicz:h czoło_ 

wy oddział pol~kiej kla~y pracując~J. 
pozdrnwiamy Polską. Zjednoczoną. Par_ 
tię Robotniczą. życzymy Ci, Towarzy_ 
ezu Prezydencie i pracującemu ludowi 
polskiemu, budującemu socjalizm, wie_ 
l~ powodzenia w pracy. 

Zakres obowląi:ków ekspertów 
obejmować będzie w zasadzie para­
grafy 3 a i 3 b komun'.katu pary­
skiego, rozpatrywane w duchu i m­
tencj! tego komurtlkatu jako· calJ­
kL . 

Jeśli specją.lni eksperci· osiągną po' 
rozun:iieni.e w iakiejkolwiek spra-

Pab.lo „ leruda 
• ,.,J ._~ 

do 

młodzieży "'.~wiata 

BUDAPESZT (PAP). Przebywają­
cy obecnie w Budapeszcie poeta chi­
lijski Pablo Neruda w związku z 
przygotowaniam:. do II Swiatowcgo 
Kongresu Młodzieży ogło ·ił qiel do 
młodzieży oalero świat.a. 

Analizując obecną sytuację mię­
dzynarodową, Pablo Neruda oświad 
czył: „Swiat ka.p.it&listyczny znajda­
je się w stanie rozkładu. Ucieka się 
on do stosowania terroru, os-rezerstw 
i przemocy zbrojnej, podczas gdy 
Związek Radziei!kl, kraje demok„a­
cji ludowej i zwycięskie Chiny Lu­
dowe stają się z każdym dniem po­
tężniejszą twierdzą przyszłości''. 

wie, wchodz11ccj w zakres ich kom­
petencji, to n:eodzowne kroki dla 
realizacji tego porozumienia podej­
mowane będą bez dalszej jego apro­
baty przez naradę szefów władz .oku 
pacyjnych lub ich zastępców. 

Specjalni eksperc; mogą wyzna­
czać dla przestudiowania poszczegól 
nych zagadnień takich ekspertów 
techn:cznych, jacy okażą się nieod­
zownymi w tym celu. 
Każdy specjalny ekspert może za­

praszać na naradę specjalnych eks­
pertów takich lub innych rzeczo­
znawców, jakich uzna on za n;eod­
zowne dla pracy tej grupy. 

5) wszystkie posiedzenia odbywać 
się będą w gmachu Rady Kontroli, 
jeśli nie zostan:e ustalony inny 
tryb. 

6) protokóły posiedzeń nie wyma­
gają czterostronnego uzgodn:enia. 
Jeśli jednak zostanie osiągnięta 
uzgodniona czterostronna decyzja w 
jakie.ikolw:ek bądź sprawie, winno 
to nastąp'.ć w formalnie uzgodnio­
nym czterostronnym dokumencie. 
Przewodniczący narad będą zmie­

niać się na każdym pos;edzeniu w 
następującej kolejności: francuski, 
radziecki, amerykański. brytyjsk'.. 

,,Opóźnienie żniw na skutek de 
szczów spowodowało, że obecnie 
dojrzały już do koszenia i sprzętu 
prawie wszystkie gatunki zbóż. 
Wymaga to od rolników zwiększo 
ncgo wysiłku, aby w przeciągu 
krótsze~o czasu, wykorzystując o-

Dal~za obniżka cen 
na maszyny rolnicze 

Paiistv,owa Komisja Plano\rnma Go_ 
$po<lnrczcgo zaakcepto1vala obniżkę cen 
na dalsze maszyny i narzędzia rolnicze 
w celu udostępnienia ich szerokim rze_ 
szom rolników. 

Dla pr.zykladu podajem:v klika ct>11: 
Plug ~Pl fabryki w Słupsku. który 

kosztował 3.240 zł - kosztuje obcc111e 
2.770 zł. 

Młocarka 1\[K::?-ZicluHa Uora - sta_ 
niala o· 10 tysięcy zlotych. l:>icczkarnia 
8'1'4--Piotrków, zamia~t lil.:!00 zł, ko_ 
sztuje tylko Hi.100 zl. 

Obniżka obejmuje \Y~zy;tkte plu~1, 

kieraty, młocarnie i sieczkarni" z fa_ 

br~· k państwowych na terenie ca tego 

kraju. Jrtit to jetizc.:r je<lcu kruk -
Piu!! PDPG -· un11w kosztowa! ~ uczyuiony przez Rząd w CPlu n1esieniiL 

2.180 zł, obecnie tvlko 1.300 zł. 
Poważnie stani~ły kiei·aty. Kierat pomocy chłopom mało_ i śrc<l 11 ioroln~·111, 

H3P-Piotrków -· zamiast ::?-ł.800 zł., by mogli sii: rihrnież zao11atrzyć ". te 
koszt uje obecnie tylko 17.360 zł. uiczbl'dnc maszyny ro]m("ZC. 

Nota ZSRR do Belgra~u 
domaga się niezwłocznego zwol11ien a 
obywateli radzieckich 

aresztowanych przez 
MOSKW.\. (PAP) - Jak komuniku- 11lowiańskicgo w dniu !?.3 lipca nott;, na- tyczy to zwłaszcza tych osadzonych w 

je agenc,ja. '!'AS~, władze jugo,lo\\i1ń_ st~·pajątej tre~ci: więzieniach jugoP.łov;iańslnch obyv:a_ 
skic, prowadząc wrogą wobec Związku Z upoważnienia R:t.ądu Związku ::io_ teli radzieckich, Których llstę w l!:::::b:e 
Radzieckiego polityki', dokonują licz- rjalistycznych Republik Radzieckich 31 osób dołącza się przy nimejszym. 
nych arc~ztowań wśród obywateli ra_ amhasada. radziecka komunikuje Mim_ Zwracając uwagę rządu jugosło..-:i::n. 
d;i;ieckich, stale zamieszkałych w Jugo- ~terstwu 8praw Zagranicznych .Jngo. skiego na ni~dopuszczalność tego ro_' 
slawii i w ciągu wielu miesię-cy prze_ oławii, eo na~tępuje: dzaju ustosunkowania się do obywr•eu 
trzymają. ich w więzieniach bez dorę_ Według danych posiadanych przez radzieckich, ambasada dom~ga si-:i me_ 
czcnia. im aktu oskarżenia, bez odby.:•a ambasadę, w dalszym ciągu trwają licz zwłocznego zaprze-,tanh samow:>li 17,-o_ 
rozprawJ i ślo:>dztwa, pozbawiając przy ne represje władz jugosłowuńskich wo_ bee obywateli radzi:;cl;:1:h ora? mc_ 
tym przedstawiciela ambasa<)y radzie•·- ·bee obywateli radzieckich, stale za_ zwłocznego zwolnienia ws:y3tl~irlJ chy_ 
kiPj możliwości udzif'lania aresztowa- mie;zkałych w Jugosławii. Liczne sa. wateli rarlzieckich bc~prawaie p::(:~:·-:r 
ny111 po1~1ocy i obron~-. _ . I wypadki aresztowania. obywateli ra~ myw~nych w więzieni~ch jugo:łcwi~n- · 

W związku z t~·m ambasada radz1ec_ dzieckich, przy czym aresztowani prze_ skich. 
ka w Belgradzie z polecenia Rządu Ra_ trzymywani są w więzieniach jugoslo_ -------- --

Walka 
robotników 

francuskich 

clzieckiego w~·~to~o" ała do rządu jugo_ wiańskich bez przedstawiema im jakie_ Ki'Z}I ie 4::2 !i~:~~ l 
--------------'------------------------- gokolwiek oskarżenia, przebywając w 

nich przez wiele Jnlesięcy bez rozpra_ dla 2a ogi m/s "~ ~ f c r' !& 

Neclt żyje Polska i węgierska kla~a 
robotnicza! Kiech żyje nierozerwalny 
związek polskiego i węgierskiego ludu 
pracuji~ccgol Kiech żyje towarzyRz Bi9_ 
rnt! Kiech żyje towany~z Rakosi! 
Xiech żyje Związek Radziecki! 

Pablo Neruda podkreślił znaczenie 
zbliżającego s:ę światowego Kongre 
su Młodzieży. „Kongres ten - po­
wiedział Neruda - poruszy zagad­
nienie przyszłości młodzieży. Kon­
gres, broniąc pokoju, broni również 
życia i przyszłości młodzieży"! 

Truman krocz.y $ladami Hitlera wy i śledztwa. Dowodzi to, że istotną GDYNIA (PAP) Na po:~1- ;t-·e 
przyczyną. represji, którym władze ju_ transatlantyku m_~ „Batory", mi:ii·tcr 
gosłowiańskie poddają obywateli ra_ żeglugi A. Rapacki, dckon:i.ł dokcrt:ji 
dzieckich, nie są. jakieś popełnione przez załogi Krzyżami Zasługi. 

PA.RYŻ (PAP) - .r;>yrekcja kopalm 
węgla w Courrieres {Pas de Calais) 
zlokautowała 10 tysięcy górników, któ_ 
rzy uprzednio wstrzymali pracę, soh_ 
daryzująe eif z g<lmikami, ukarnnymi 
niesprawiedliwą. grz;nrną. Interwencja, 
przeprowadzona solidarnie przez CG'l', 
chrze~cijańskie związki zawodowe i FO 
- pozostała bez skutku. 

nich przestępstwa, lecz jedynie to, iż Wręczają,c marynarzom odz:1~czc:lla 
władze jugosłowiańskie widzą w nich minister Rapacki podkr~ś:ił, żz Kr.-;rze 
z~olenników przyjaznych stosunków Zasługi nadał zalodze st~o'.;:' P•·".-~·:t::it 

między narodami Jugosławii i Związku IR. P„ Bolesław Bierut, w dov-ó:1 u--"­
Radzieckiego. nia za postawę marynarzy wcb:c r· y _ 

Należy podkreślić, że władze jugo_ kan władz amerykańskirł> i goclną o:,_·?_ 
wszelkim zobowiązaniem zagranicznym słowiańskie ustanowiły dla zaareszto_ nę polskiPj bandery. 

Orędzie o konieczności „pomocy wojskowej" 
dla Europy Zachodniej-przypomina stare tricki 

zbankrutowanego wodza taszyzmu 

Dyrekcja stoczni w Port le Bouc (de_ 
partaruent Bouches du :Rhone) przepro_ 
wadziła lokaut 1.060 metalo"·c<•w. Za_ 
proponowano im ponowne przyję<·ie do 
pracy przy 30_procęntowej obniżce 
plac. Federacja metal!łwców \vyduła o_ 
dezwę do robotników, zrzeszonych w 
CG'!', chrześcijańskieh związkach zawo_ 
dowych i FO, wzywając ich do solidai·_ 
nej walki przeciw manewrom praco_ 
da.wców. 

l'.l tysirr'.v pracownic. r.atrudniony-'h 
w zakladac11 krawicrild~h w Paryżn, 
zrzeszonych w CG·T, chrześcij:ińsk\eh 
z"·iązkach .zawodow~·ch i GeueralnPj 
Konfederarji Karlr, zapowi1'dzialo 
strajk. domagając się podwyżki płac. 

PARYŻ (PAP) - Omaw;ając orę­
dzie 'l'rumana o · „pomocy wojskowej'• 
dla krajów zachodnio _ europejskich., 
Counade stwierdza na łamach „Huma_ 
nitc", że Ameryka „usprawiedliwia• · 
swą zbrodniczą politykf , rzekomą ko_ 
niecznością „obrClny" cywilizacji za._ 
chodniej, podobnie jak to czynili im. 
perialiści niemieccy, którzy głośno za_ 
pewniali, że „nie C'hcą wojny'' lecz ty!_ 
ko„. owoców zwycięstwa. 
Również i Truman nie chce wojny -

piRze ('ourtade - tylko pre.gnie, by 
wszystkie rządy świata podporządko_ 
wa.ły się Waszyngtonowi. Fakt, ze na. 
rody pragną zachowanh swej mezaw1_ 
;lotki, wystarcza, by Truman uważał 
je za „napastników". 

W dalszym ciągu artykulu Comta<!P 
podkreśla, że program przedsta"Wiony 

Rząd Chin ·Północnych zapowiada 
demokratyczną przebudowę wsi chińskiej 

i sformowan e koalicyinego gabinetu 
Pł:KL- (PAP) - Jak dono~i A~en nocn.vch Tung.Piw11 w przem6wiemu 

cja. X owych l:hin w Pi>kinie rozp ·lc1.ę swym podkreśLł, że sytuację między. 
ł11. się w pon;e-dzialek 3.<:ia rozsze;zo. narodową ostatniego okresu cechuJe 
na. sesja rządu ludowego Chin Północ wzrastająca. potęga. sił demokratyczno­
nycll. ~c~ja :w~taln 7,":olana dla •)<•e- ludowy.:h oraz nadcią.ganie kryzysu go 
nv pran· rządu prze<lnkutowanht za. spodarczego i pogłębianie się przeci. 
giid_niefl· demok~atycznej przebudawy wieństw w obOzie imperialistycznym. 
wsi chiń:kiej oraz zm~~n organizacyj_ Omawając ~~-tuacię wewnęt.n.ną 
nych w łonie rZą.du. Prórz ~1 cz!<1u. Chin Tung_ Piwu stw iNdził, ze ostatecz 
ków H:uly Pnti"t"·n '~ s('~ji 1wzc•tr11c1.ą ne wyzwolenie całego kraju jest jnż 
szefcwie rói:11~·rh rządów prowi11ejn- kwestią najbliższej przysztości 1 że 
naln~-c·h, g-uhrnll\tor prowinC',ji Hui~·unn wkrótce zbierze się nowa polityczna 
orP7. htł'·mbtrwwie Peki11u. Tie11l'11111 I ko . n d d le fo 
i k lku innvrh w ęk~zYrh miast· chiń- n "c CJa era cza, ce m 5 rmowa 
~kiroli. ' · _ nia koalicyjnego rzą.du 11•dowo. dPmo_ 

· Pre111iPr rrnclu luduweiro Chin Pól- kratycznego 

przez prnzydcnta Trumana, odpowiada 
nowym koncepcjom strategicznym Sta_ 
nów Zjednoczonych. Amerykanie prze_ 
stali wierzyć, że możnll. wygrać wojnę 
tylko przy pomocy bomby atomowilj. 
Powracają więc do tradycyjnych k0'1_ 
cepcji wojennych. To właśnie oznacza 
„plan pomocy wojskowej" dla Europy. 
Wiadomo - koi1rr.v Conrtade clo 
czego doprowadził ' tego rodzaju pro_ 
gram w .Grecji i Turcji, lecz prezydent 
Truma.n nie liczy się z faktem, że na. 
1 ód francuski nie zaaprobuje strategicz 
nych planqw USA. 

„Monele'', komrntująl: pr1.edsta1'·10:1y, 
i>1·zeż prezydenta 'fru1uena program po_ 
mocy wo,iskowe,i dla Lur~p_v Zachod. 
niej, stwierdza, że wywołał on opozy_ 
cję ze strony rep·1blikanów, a nawP.t 
niektórych dęmok,ratów, gdyż przew1_ 
duje zbyt "szerokie pełnomocnictwa dla 
prezydenta Trumana. „Monde'' pod_ 
krcśla stanowc:t.ą opozycj~ ze strony 
senatora. Tafta, ktory :it>rzeciwi& s1ę 

Skutki „pomocy" 

USA. wanych zupełnie niemożhwy do znie_ ----
„Combat" w~·ra7.a przekonanie, że sienia, •wyniszczają.cy reżim więzienny, 

na.wet po uchwaleniu pl'zez kongl'es pro stosując wobec uwięzionych brutalną 
gramu ,,po111ocy woj~kowej' ', rozpocz_ samowolt i chłostę, znęcając się nad m_ 
nie ~i~ walka o rozd:t.ial hed_yt<lw mi~- mi oraz skazując ich na glód i choroby. 

Gestapowsk e 
wyw!·adu 

dzy po~zczeglilnymi '~'gnatanuszami Administracja więzień bezprawnie 
paktu atlantyckiego. pozbawiła uwięzionych obywateli ra_ PRAGA (PAP). A~cnci'1 T~:,., .- ,. ss 

„llumauite" podkreśla. że ustęp prze dzieckiCh, nie wyłączając chorych, pra_ donosi z Berlina. że deptitowar::~· ko­
mówienia prcz. 'l'rumaua o uwarunko„ wa. ,otrzymywania paczek żywnościo_ munistyczny Landtai::u H::s en - J<::ir 
waniu pomocy amerykańskiej od rfo_ wych, narażając na szwank ich zdro_ lebach - ogłosił protest p·d ; -tr::­
~taw surowców st.rategicznych z kra_ wie i życie. Znęcanie się i samowola sem amcrykal1skiej adm:r ·: ·1nj1 

jaw europrjski'"h grozi interesom władz jugosłowiańskich doprowadziły wojskowej i sztabu wyw'nd" : :-n -
narodowym Francji. , do tego, że wielu spośród zaaresztowa. rykal'lskiego w Nicmczccl-1 P J' st 

Nawiązując do oświadczenia , pr~z. 1
1
.nvch jest wycieńczonych i znajduje się stwierdza, że agenci W~ff;i~rlu :- --·"-

' ryleńs:kiego u11rcwadzili -:-"n" :'· ·-. 
'l'nuiinna, że 1malhy on prawo zawiimć w Ciężkim stanie chorobowym. Wszel. łaczkc: ant:,·faHyskv-~l•a r;- • t:; 
dostawy do jaki~gokolwi~k kraju w ~y ~e pro.~est;v uwięz~onych. wobec adnn_ Schufs na jednej z ulic Fr~,1:-:·: rlu 
pndku, gd_yby me odpowm?ałr, one _.n_ mst~acJ1_ Wlęz1enneJ przeciwko tego r o_ i zawie~li ją do mieszkania jrd!·--'> 
tcregom l SA .- „Humamte st~1er_ dzaJu meludzkiemu_ traktow_amu pozo_ I ;r, kierowników t::-go wy•Yi"t~~" w·111 

dza: „Zawsze Je~t mowa tylko o mte. stają bez skut~u i . sy~acJa uw1~zio_ I ,iąc zastra~zeniem i rrc7.ł>:>mi 1:r,1i•lć 
resach Stanów ZJednoczonych, a mgdy I nych obywateh radzieckich z kazdym ją do wystą,nieni.a przeciwko rkml;:o 
nie wspomina się o potrzebach państ·;v : dniem .coraz bardziej się pogarsza. Do. kim antyfaszystom. 
żachodllio _ europejskich, korzystają~ -----
cych z „szlache~nej pomocy". 

marshallowskiej 
Awaria statku-w Zatoce Gda!\§~~>~j 

"-okutek braku n11~sa - w Anglii ukazala -sil' nia~O­
wu w <'przedaY.y konina. 

1 pasażerów i 4 marynarzy statku prz"brzd:nfgo 
„Anna" - znalazło .śmierć w fa!ach Ba·tyku 

GDY:XIA (PAP) - Dnia !W lipca z Gdvw. 
br. o godz, 7.'.?.3 w zatoce gdań,l\iej W 'sz;vbko i >pra11 nic pro11 atl 1.011ej 

Pan znów przerral., sir. Mój koń 

I _, 

~ ~~ ~ -. ,.., ...... 

-- u 

tutaj jest pierwszy. 

I 
na~tąpilo zderzenie „talku przybrzeż_- akcji ratowniczej, w której w:.:1ęl,Y 
nego „Anna", kursującego pomirdzy ud zial: holownik marynarki w jc1111c~ 
Gdynią. a Helem, ze slatk'em turec. oraz kutry ryhackie 1 «:-alnpa ratow 
kim „Odemis", zdążającym do Gdy. nirza s tatku „Odemis", 1 -it:>wano 75 
ni. • Osób. 

W "'.vniku zdeTZcnia statek „Anna" W akcji ratownicze.i w zięła rów. 
zatonął przy r zym straciło życie 7 i nicż ud ział cala zało:;:a statku „Anna" 
pasażerów, a m·anowicie: Bejgelt .Tó- przy czym ~mierc : ą. marynarza zg' nę. 

zef z Lasowic, Bejgelt Maria z La$O- li: Górec·ki Konrat1, Re gowski L„ 
wir, Be,jgelt Ilenr~-k z Lasowic. Ko. Mnternicki Stani,ław i Kra\\'czyk Ucn 
sluj 'l'eocJor z Poznania, t'~· kar Tere. Q-k. 
'IL z Tarno1Yskich Gór. K ·,•rowski Dorbod zC'nie w toku. Rp"1?w;1 z1 >la-
P.omR n z Gdyni Kopro11~ka Wand:i la p•· · "-a za na do Izby ~!orskiej." 
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I Wqż dołarowyidusi T rcję1 Chiny w obozie Na marginesie 

Turcja' należy do krajów, które idlło 
na pasku anglo·amerykańskich podie· 
guczy wojennych. Fakt ten jest -
między innymi - wynikiem polityki 
rcak~yjnego rzą.du tureckiego .. 

Ka długo przed drugą wojną. świato· 
""Il imperialiści anglo • amerykatlscy 
miłowali wciągnąć Turcję w· orbitę 
G .-:y:h interesów. Podczas wojny, 
'' z,·„Jnszeza. po jej zak~'iczcniu, pene· 
t 1 ~- • j1. USA i Anglii do 'furcji znacznie 
r, ;.;·c,Jn. Ąugiclska mi!ja. w Turcji za.· 
t··~ :nmi~ turecką. swoimi spccjalfata.· 
u!i -rcoj~kowymi. Anglia zaopatrywała 
a. :1;i'.' turecką. w czołgi, samoloty, d:iia­
.łn itp. Amerykanie etarali się nie po· 
zo. fawać w tyle za Anglią. i wkrót-ce 
p"':cściguęli ją w chęci „dopomożenia" 
Turc.ii. Chociaż Turrja nie brala udzia. 
łu w wojnie po stronie sojuu.ników, 
IC'c:: przeciwnie, na wsztlkic sposoby 
do1~0111a~a!a hitlerowskim Nierncom za-. . ' 
opatru.iąc ich przemysł wojenny w 
chro'1J i inne sur'Owce strategiczne, USA 
ro::r·izi .:nęły lcnd·lease na Turcję i na 
t~.J podstawie do~tarczyły jej uzbro.i<>· 
nrn za sumę 100 milionów dolarów. 

I'zięki ogłoszonej po wojnie sła1'1'et· 
11<'.i „rloktryni' Trumana", Turcja o· 
tr:y;nała dodatkowe uzbrojenie warto· 
Ś?i 150 milionów dolnrów. To „hojne" 
2"'.!0"'.l~trywa!!.ie Turcji w brol'i ma swe 
źr6d;o nie w tym, że potrzebuje ona 
wc·j:ko'\\·11j pomocy USA, ale że potrzeb 
na .inst flanom Zjednoczonym jako je· 
<'kn i p:·zyczółków w realizacji planów 
ran0wania nad światem. 

w: dą.gu ostatnich dwóch lat TurcJę 
odwirddło 20 misji amerykal\skich 
li ,~::11i amerykań3cy „ turyści", eksper'. 

ci, „doradcy' ', którzy dokładnie zba­
dali cal\ Anatolit od Izmiru do D1ju­
"bekiru, od Ada.nu do 1'rąiez'.1itu. Do_ 
konali oni pomjarów całego wybrzeża 
Morza Czarnego i śródziemnego, wyna­
leili dogodne miejsca dla budowy baz 
marynarki wojennej i baz dla „latają· 
cych fortec", r.badali moili1'1'o~ci ~o· 
dukcyjne fabryk przemysłu wojenn~g~ 
oraz zMoby mroweowe kraju. 

„Na stałe" urzę.dziła się w Turcji 
misja marynarki wojennej, lotnictwa. 
wojskowego, kblejowa i wiele innych, 
Na utrzymanie tych misji Turcja. wy. 
daje dzieai4tki milionów Hr roczni&. 

W m~·śl warunków pożyczki amcry· 
kańRkiej, Turcja nie m.a prawa samo­
dzielnie dysponowac! ani kredytami, :rni 
materhłami. Turcja obowiązana jest 
nabywa~ w UfiA na swój raehun<'k czę· 
śd zapasowe do an1cry11ańBkiego ~przę· 
tu wojennego. Tureckie ~ił~· zbrojne 
prz:ebudowuj11- 11it na wiór &ml'rykań· 
ski, pod kierownictwem oficerów amc· 
rykań11kich. 

Tureecy zaur<zniey anglo·amcrylrnń· 
skich podżogne:zy wojennych ~ami ro"·­
nicż wydaj'!- olbrzymie sumy , na crlo 
,.,.oj~kowr. Jut o(l kilku lat pona<l ;;o 
procent budżetu lurnckiego pr:>fzna'! \a 
się na w~·datki natury wojMkow'!>j, po:l­
czas gdy wydatki na oświatę i opfokę 
Ji>karską, nic przekraczają. 10 procJnt. 
80 procent ludnoścl - to nnal:l'abec•. 
Z ogólnej liczby 41.000 'ni - !:!5.000 
nie po~iada ezkół. Spra'!Va opieki kk:i.r­
~kiej przcd~tawia. eię jc5zcze gorz~j. 
Na jaglicę cierpi 150 procent 1U<'!."'1oa::1, 
eo procent dzieci umiera w wtekU nie­
mowlęcym, Wi~k11znli~ rt>jonów i 0Riedl1 
nie posiada ani ftzpitRli, ani ambulato· 
ri6w, ani lekarzy. 

Nar6d turecki nie tylkn potępia a­
wanturniczą. politykę ~wego rządu, ule 
i walczy z nią. Powoduje to całą falę 
represji i prz.-ślR'1owR ń działRCZ;I' po· 
Rtęp~nvyeh. 

Odmalow·ująo nastroji pauuJąro 
wśród narodu tureckiego, dzil'nnik „Z111 

dżirli Iluriet" piMł niedawno: „Przci­
żywamy jeden z najkrytycznieji:;zych 
momentów nuzych dziejów. Niepodleg. 
łość kraju jest w niebezpieczeńlltwis. 
Pomoc amerykańska, która miała być 
złotym pierścieniem, okazała się tańcu. 
chem niewolnika, za który wczeS!liej 
czy pMniej będziemy mu!iel! zapłacić 
swoją. krwią". 

W kołach kuomintangowskich 
panowało jeszcze do nieda 

wna pewne ożywienie.„ Przywód 
cy wojskowi oraz politycy przy­
puszczali, że uda im s i ę wykorzy 
stać moment względnego spokoju 
na froncie celem sklecenia rozlatu 
jacej się władzy oraz zebrania roz 
bitych sił. Sam Czan!! Kai Szek, 
wrócił do Kantonu łudząc się. że 
uda mu się zitalwanizować trupa 
kuomintancrowskie~o i wznowić 
opór or7eciw i:q0rn ludowym. 
Niemałn tPż n"d7:ei "r7.V':Virizv­

wały r eakrvjne 1':ołil c11ii "kie· r1o 
nla11n ryrhlc10 7.rnontowi- nia tnk­
tu Pacvfiku. który mlał wf'rl.lnq 
irh obliczeń st::in0wić rod'l':iwę 
dla kru~i11tv orzec' '"' s'łnm pn<;t"­
ou na d"'l]ckirn wcchw·'7ie Cicha 
a1irol1at"ł 1t~P.-;"''-'n-.trn•1. który 
wprciwdzie sie w tej snr:iw!P jefz­
CZf' i"~no nie wynowi?-1zial. ;ile 
którv h"'<a'VVT11 o1<;~1"'1 .c..,0:rl:i'1?ł 
na kr„qt:1111n" c„nn..,. 1-~,.,i Szck'I i 
,..,rf'">'.VO,;,..,+a p;Jinh Puirino wokół 
te~o paktu. b11rlzi!o o+urhę w ser 
cach T"e11.r,..i\ r1~:ńC!•iPi . że if':;zczP 
nie ws7.ys<ko stracone. 

Ale nad7;Pje te roz,\'iałv się za 
ieclnym rod...,1uC'hcm. Acmia I ,udo 
Wil rn7.nor-ęła nown ofensywe na 
~7erok'm froncie li~z~cym około 
!100 mT Woiskr lu<'!o„.re wkror~v­
lv w p,ł<1b prowirr;i Humn i ?:n:ii 
dują sie w pobliżu nrowi•1r.ji 
Kwantuną;. ktftrei stolicą je.c.t Kan­
ton. Oswo11cd~rii1' one n!'i:rvincię 
Szensi onz północno zachodnie re 
jony kraju. 
\a.~ Kantonie, ~dzie mies.v.:zą 

się włarl7.e f,:uominbngow­
skie, syht'l.cja radykalnie się 
zmienlła. Rz;irl stanął w obliczu 
ostatec1nej kl~~ki. Kmcma:".cie 
samolotów cr,e'ci jnż w pogoto­
wiu, by przewiei:ć dy~nita :·zv na 
chwilow'"> b~zi:iscwą Formozę. 
Wśród obserwatorów amerykań­
skich i an2_;1zkich -~a111~je_y~e~ 

Energia: e!ektrvczna pomn~ p~ony 
~adzlecki system energetyczny na pierwszym mjajscu w Euro~je 

i-· .~~OSK~ A. 'f"' miar~ postępu ele- I Hl50 - 22,4 miliony kilowatów. z końcem 1950 rn!m łączna lw!.1-
1··:) f4kac.)1 ws. V! _zw:ązku Radzie~- Według stanu na dzień 1 stycznia surncja. energll elektrycznej przez 
.t1m c:o~az bardz1eJ \'-'.1-docznym shJe 19ł9 r. ogólna liczba całkowicie ze'e gcEt>cdnrltę wbj.;~q wynłc~h, l"gcd­
s:,t-~ dam<;,~~ wpływ, Ja~i zastosowa- ktryfikowanych kołchozów wynosi- nie z planem, co najmnirj trzy mi­
'··~ ~ne:„IJ elektryczneJ wywiera na ła 24 tys„ a ilość motorów elektrycz llardy kilowatgodzln. Umcżllwi to 
~, i',,1l.~1za.eję praey rolniczej, 11~d- nych w rolnictwie radzieckim 56 zekktryfikowanie w rc:rn rn;,o 
n~eslen:e k~ltl!r!' rolnej, powlęk~~- tys. Obecnie buduje się setki ty!'ię- wszystkich !t!W~hczi>w, ctrodk-'.•w 
n!~ uru_dzaJncsc1 or!'z dalsr:e podpo. cy linii wysok:ego napięcia. muzynowo - trakfarowycb, rolni-
r ~·A~nwan_ie c~low•.e~owi pny_ro1ly. Przeszło tysiąc kilowatgodzin l·ccz czych ofruł'ków dcfwi11elcza1r,·ch t 
, .:_T3k stw1erdz:~ mm1ster rolmct·Na nie wynosi zużycie energ'i elektrycz 56 tys. kokh~ów. W tĄn SiJ~>i1b ele 
~:::-i:tR. J. ;!3ened1ktow, el~ktn1_flltacja. ne~ .w kołchozach o~wodu mosk'.ew- lttryflk~jl"' remiclw. st11nl~ · ~· 
.n~t-tch proc~sów wy~worczy~b jak sk;ego, swierdłowskiego, mol<>+ow- tęiną, dźwigni[\ na tli'O<ne rozwoju 
O:~:icka, nczyd11zcz~nle 1 selekcJa ma- skiego i czelabińskiego w przeEcle-1 wsi ra~ziecklei on 111cjo::llzma do ko 
'1°n: pr11yn:.ą zame 1tokarmu dla by- niu na jedną zl\grod~ kołch!'l>:'."lwą. munlzmu. 

•• • pokOJU ·Haniebna 
we Chin widzą w Związku Ra- współpraca 
• pos1·ępu 1 

konanie, że Armia Ludowa w nie 
długim czasie zbliży się do Kan­
tonu, którego rząd kuomintan­
gowski nie będzie w stanie utrzy 

dzieckim swego sojusznika. Prag Znane oświadczenie Tito, w kt6-
nąc utworzena demokratycznej rym przyrzekł on swoim a.nglosaa· 
republiki ludowej ·i jej umocnie kim managerom zamknięcie juJO· 
nia naród chiński świadomy jest ~łowiańsko·grecki1>j granicy, wy. 

· że celu tego nie osiągnię bez po- wołało duże poruszenie w społ&-
Opinia ta nie v.rypływa bynaj czeństwie J·ugosło111i81111kim. Klika 

mać. 

· h t·· dl Ch' L mocy i nrzyjaźni z czołową siłą mniej z ic sympa u a m u "' Tito przeraziła ~i~ reakcji opinii 
dowych. ale z trzeźwej oceny sy obozu demokracji i postępu, .ze publicznej i postanowiła przy po· 
tuacji strategicznej i politycznej. Związkiem Radzieckim. mocy odpowiednich i;łów zła.godM~ 
Fakty, których nawet najzacięt- C łowa wypowiedziane przez ton zdradzieckiego o~wie.dczenia. 
szy wróg sił ]udowych nie jest ... głównodowodzące~o chiń- Pierwszy wystąpił minister epraw 
w stanie ukryć wskazują, że 0 _ skiej armii ludowej gen. Czu-Deha zagranicrnych, Kardel, który w wy 
panowanie całych Chin przez Ar- na inau~racji Towarzystwa orz.y wiadzie dla • agentji „'tanjng" 
mię Luifową jest tylko kwestią jaźni chińsko-radzieckiej: „Mamy oświadrzył m. inn.: •„Jugo11łuna 

n:.>jknszej!O przvjaciela - Zwią- nadal obdarza wielką. 11ympatił par 
czasu. Armi::i Ludowa. która w 7.f:'k Radziel"ki. krocz:'l'mY ręka w tyr.antów grt>ckich i podobne ru· 
ciągu trzech lat wzrosła z 1.2 mi- 1 • • d • 1 • • ihv demokrat~czne :iia całym świe-

1 d · 1 d ł ł r•· t 0 ze Zwu~zk1em RCI, z1ec om l ' " 
Jion'ł u ci do 4 mi onów z o a a " "' rie." · walczymy wytrwale o trwały po-
rozgromić notę?.ną. zasilaną ame- d Prz•·J·rzyJ·in,Y sii: bliit>j, jak ta 

k k kój i demokracJ· ę ludową !><' . ' 
rykelńs ;i bronią cirmie uomin- .,•ympatia'' wyglądi w rzeczywi· 
tangowską. wv:r.wolić tereny li- przewodnictwem ZSRR" - od- I ~tośri. Si~gnijmy do źródeł obi'c· 

zw:erciadlają nailepiej dążenia h · · 'ł" „. · · kl <'7:>ce no:uid 2.900.000 km kw. 7. n~-~ .. prz~·J11c10 ito i Jego i·. 
2'i'!J milionami ludności. tj. ponad wielkiego 400-milionowego naro- ki. BBC w dniu 24 lJm. podało krót· 
!'i!'\ nroc. W'n:ystkich mieszkańców du chińskiego. który walką uto- ki komn-uiket nast~pującej tre~c1: 
C'hin. · rował sobie drogę do postępu i .. Tioz~lośnin gr<'cka w Atenach 

wolności. (monarrho·fR~zy~towsk11 - przy"!,). 
Ai do roznoc7.ęc1a obecnej ofcm L. M. red.), powtórz:vła wnoraj po poł11· 

sywy pod kontrola władz Judo- dniu wiadomość otrzymanł z Salo· 
'"Yf'h oi:n;ijrJnw~l0 si lf\00 111ia..t. \\1 B J •• nik, wcdlug której jugosłowia11~"ka. 
ti. !121/o wqz,rstkkh ,.,.last, 12 w;„t U ~arii straż gr11nirzna nawiązała. pono'll'-
kk11 prrtńw mr,rr.kirh orm: 21000 '· O Polsce nie dobre E>to~unki z ·granicznymi 
:kilometrów linii kolt>i~wvch. czv- ~ladzami nądu atcliskiego". 
H RO N'l"- o~r.ł•t llnii kofoiowyrll 1 1SO.Fl.A. Informacyjny dziennik W tym Mm~·m dniu BBC podaje 
w krain. O'h<>cnie cyf„y te ule•"!ail\ ; bułgarski „Izgrew' '. zam1cRzcza c:y~l jeszcze treściwiej: 
szybkim zmianom knżdy dzień nrtykułów o rozwoJu kultnry po~~k1r1. .,Wiadomo8ci nadesł11.ne z Salo· 

. I . ' ' . \~ 1·ndnkc,·3·n,•m art•· ku Ir d71enmk n1"k poda;ą z"• J0 Ugo•lowi1„•'·a. 
lll"'.yr<'~I .:i:--·vi"m n;>we zw:vric· stwiri~drn: ~,Okres o4 ~~ku 1944 do ro- Ftraż gra1;ie~na 'uhonoro~ała. fi;~ 
-;tv; a A "mu V_1d '>WeJ. kn 1949 był okresem ideologicznego nądu a teńRkiego" ... 
1 a tymi cyfr.ami. kryje się ni.e przełomu w polskiej kulturze, w wY· Tyle podaje rozgłośnia brytyj· 

7wvk1e bogata treść ciqż- niku któ:::ego rozwija się ona obecnie s1{a, Trmcza. em w monarcho·fa· 
kich w:i.JI< i ofiarnej pracy naro- w myśl za1ad socjalistycznego realiz- szy~tow~kich kołarh Aten panuJe 
d:.i chińc:k„-:;o. Sukcesy militar- mu i socjalistycznej etyki. Wypraco· optymi~tyczny nastrój. Panuje op1· 
n:;o Armii Li1dowej nie byłv by "nno nowy sześ_ciol~tni plan _kultur~]. nia, że hordy monarcho·faszystow· 
"'Pecież możliwe, gdyby władze n;·, którego reahzac.ia st~n~w1ć bę~z10 skie, uzbrojone w amerykańskł 
ludowe nie stworzyły na zaple·· fundament ~nltury socJahsty_r.znc~ w broń i szkolone przez ameryka.fl-
czu podstaw nowe<'O państwa. "f'.ol.sc~. Ludzie, którzy uczest.mczyh w skich instruktorów, będ„ mogły 

cl h · h "ł' ł c1ęzk1ch walkach o wn'.woleme, którzy S\vohodnie korzysta:ć z granicy ju· 
R. V .v t me uruc Oml .Y przen;i".'s u, rln~ili się dymem Oś~·ięcimiu, d:iisi;j gosłowiańRkiej dla przeprowadza. 
roln'c "".1: g;Iyby n:e zmob1l1zo-: z nil'spotykanym entuzjazmem rozsze- nia swych operacji wojennych. 
walv_ m1bonow ludzi clo ?rarv 1 rzają. horyzonty kulturalne budownt- Pomoc titoweów nie uratuje jed· 
wqlb n;;t rzecz wyzwolenia. czych nowej Polski." nak greckich monarcho·fuzyet6w 

Rozgromienie sił Kuomintangu Jeden z czołowych bułgarskich pisa· od nieuniknionej klęski. 
nif' byłoby do pomvślenia, gdyby rzy, :.\farco Polo, opublikował w ostat· Grecja dawno już stała się wor_ 
1n ziemiach wyzwolonych nie za nim t;l'godniu opov.'111danie pełne dosko kiem bez dna, w kt6ryqi uto~~ 
panował nowy ush'Ój · opartv na na~ych obserwacji z ż~ria ~owej Pol· setki milionów dQlarów i tysitc• 
władzy lndu pracującego, gdybv ski pt. „Słotke. n~ Tatrami. . .. ton ameryka:ńskiej broni. Oetat. 

· 1 · · b · · . · Czołowy dn,;:in1k nowPJ Bułl!ar:1 nie doniesieni& z Grecji o nowych 
? :- r~~~ uc~~ne_ prz-:?o. razem~ „Rabot.niczesko Dieło'' zamiPścił w I sukcesach wojsk demokratyllzn.ych 
J~l ie :-.?na :" się po zmszczemu ciągu tvgodnia wiele cennyr,b artyku· st najlepszł odpowiedrit n& „ha· 
<)I, rea CJl. łów ! ;~formar.ji o Pols<'e, m. in. arty- I niebną granic~'' Tito. 

W masach ludowych Chin, któ kuł ambasadora Barchaeza.. 1--==~=~=====~==r!!f!!I 
rP do niedawna znały tylko wy- ------ -------

zvsk i nedzę, nastąpił przełom. z • h d k ''H • I k' • 
:h:~tc~ił~chor::na~~ni:~~~~~~ mierze „ emo racji ang1e s lej 
najściślej'szej współpracy ze Zwią 
zkiem futdziedrim• i ·z całym świa 
tr.wym obozem demokratycznym. 
Najlepszym tego wyrazem było 
ni~me_ utw.Qrze11J..e ł..Q\yar.?,y­
stwa Przyjaźni Chińsko-Radziec­
k " ej. Powstanie tej organizacji 
ś'yiadczy, że szerokie masy luno-

Głęboki kryzys, który przeżywa. obce 
nie ~ławcfha demokracja zachodnia; od· 
dawna ipż spędza sen z powiek adw:>· 
katom, opiekunom i znachorom ustroj:i 
kapi=yr~go, w tej liczbie - i 
labo•Jrzrtom. Kil"Tt'":1at temu~ in· 
ny, jak właśnie obernv In bourzvsto,~· 
~ki ,,;ini~tf'r finan~ńw, Rthfford Cripp~ 

napisał na ten temat obszerni! pYaet, 
która. ujrzała śwatło ,ciJ.i~ni.e .llQ.d Jn.· 
trygujecJ·m tytułem „Demolua.cja na 
poziomie współczesnye'h wymag1u1". 

W ksi.ętc'e tej Cripps !'.WT6eił u-wan· 
na „zmierr.ch demokraeji Clińgi~lskłej" 
i skarżył Bię na „brak zainterMowa.'11 
wyborców sprawami parlamcntuny. 
mi''. dla I d<>jeme, iast~puje ob~cnłe pra­

cę 5-6 rnilknów rnbotnłków I 25 
rn!liunów kani. Dant! przytoczone 
,:>rzez państwow4 komisję planowa­
nia ZSRR notują przeszło pi~cio­
l<rotny wzrost wydajności pracy 
pr.z:az zelektryfikowane rolni~two. 
T;;k np. dane uzyskane na podsta· 
wi J pracy przodujących kołchozów 
rad3!eckich, między innymi ·,rnkłio­
,~ " 'im. Stalina w rejonie ;alskim, 
ko1chozu !m. Kominternu w rejnnie 
la:;anrc~kim, kołchozu Powkrowfko 
je w obwodzie moskiewskim l ::n­
n~·ch. wykazaM. jż d~lękl elek~1·y­
Gkacji wydajność pracy przy zm!ó­
cesiu wzrosła trzykrotnie. Poza ty:n 
z:mi'ti,ejszyły s:ę straty zboża, a uro­
d-.;.3.je zwiększyły się fakt:vczn!t! o 

umwwww pecpw MW™*9?WiiWG*& *fE'54ik*,_ t ;. .„ Niedawno poru„zył , tę bol4c:i:kę kon•· 
senratywny tygodnik „Time and Tide'' 
Czasopismo biada nad obecn\ aytuacjłt 
„Ongiś pełna. majc1ttatu Izba G!nin ets.· 
ła się nędznym klubem dyskusyjnym''. 
Jak przedpotopowe ~ierzęta, odeezły w 
niepamięcS za~adnicze różnice ta.ktyc:r;· 
no-ideologiczne między putiami. CC) 
dzieli obecnie wielkie putie politycz:n~ 
w parlamencieł - zapytuje patetyC?:• 
nie czasopismo. - Jakie są kwestie 
sporne, r6żniące konserwatJ!łów od la. 
bourzystów?'' Czasopismo „Time 11nd 
Tide'' dochodzi do wniosku, że żad· 
nych istotnych różnic. między nimi nie 
ma, że nie toczy się już żarliwa. pole· 
mika, wynikaj,ra ze sprzeczności za,• 
sad. Wprost przeciwl\ie: „bł,kamy sit 
wśród wielu analogii''. 

2-3 li proc. 
Prz:v nczys.zaaniu i nt'lMcJi zboi.a 

''"Ydainość pracy dzieki elek~ryfika 
cii WM<JSła dzierięcfokrnt•nie. Wy­
da.·r!::JJĆ pracy w rolnictwie wzrosła 
m sk•.1tek elektrvfika:ji system\! 
iry ;:icyjneg:i 10-15-krotnit. W ;:<>lc­
l<:tryfikowanych formach stw'.~rdw­
n::i ogromny wzrost wydajności p~·ll­

cy w dziedz'.nie hodowli bydła. Il[•­
d ~:ecka nauka i technika odn:o3łv 
wielkie sukcesy w dążeniu do całk~ 
"·it.3i technicznej rekonstrukcji so­
<'~G llstycznej gospodark: roln~~ j. 

W oparciu o elektryfikację pt ze­
rnysł radziecki produkuj; obecnie 
maszyny o napędzie elektrvcznvm, 
'1'2,pcwni~ ją.c c::ilikciwicle 2meohanizo­
wr.nie pra.c rclnych w najsr.ers:;:ym 
rrzr:z-cniu t~go shwa., ląc.znle .,, ho­
dc-:-1lr:i, byC:ła., fztucmą irygacją pól, 
ii•rli~racj->,. uży:'.IDillnlem, wzncne-
11i::'m 7a.~łon le~nych, budową utm:z 
nyclt zl:kmików wody Hd, W zw;ąz 
ku Rad;o:ieckim przystęp\lje się ob:c 
n ie d:> produkcji maszyn roln:.::wch 
clzial 1jącyc!1 przy zastos,,owaniu m.­
pzci".l ebktrycznego, a więc trak'.o­
rfrw ~lel~trycznych, kultywatorów, . 
sieV>mików, łuszczarek tarcz::iwych, 
11iy2n:aczy mechanicznych, eicktryc:r. 
nych m?-szyn do czyszczenia nas'•m, 
dJ sadzenia drzew i do przyrządza­
ni;i pokarmu dla bydła, wylęgarni 
el:::}~' -ycznych, transporterów, ma­
s-yn d::> rozrzucania nawozu, k '.)le­
i ::~ linowych na fermach itd. Wy­
l''':rnić należy również sep3.ratory 
cleli'.'ronngnetyczne dla na:;ie>t1, m<:­
s;:yny elektryczni do tQpienia szKod 
n:kó·:1 rolnych itp. 

Zahamowane w czasie wojny pr;:i­
·''.? 'nad elektryfikacją wsi radzil'c­
~, ·~i postqpują naprzód w coraz 
l"lr:1:szym tempie. Rad:rlcc.ki sy!'tem 
,·:1'·rgrtycmy zajmuje obecnie pierw 
c:c r;itjsce w Europie. Łącz;1a moc 
cn2rz3tyki radzieckiej, która w re­
b 1937 stanowiła 8,7 mil:on0w ki­
lowatów. wynosić będzie w roku 

Odkrycie radu. które zawdzię­
czamy Marii Skłodowskiej-Cu-'e 
ma znaczenie nie tylko dla ,,gól­
nego rozwoju nauk śc:~łych. ale 
również znajduje ogromne zaeto­
sowanie w medycynie nioeąc ul-

mórek ustrojowych p::is!adają nie 
jednakową wramw::iść n:i dzia­
łanie promieni. Te różnice wraż­
liwotci wyst::;pują Jeanak wo­
bec dzl'łłania tylk"J nlektóryc11 

promieni wysyłanych przez rad. 
~~,.._ ~„~„„-~~~~ww„~~~- ~ 

ł Promi'enie I 
~~~ _ t.. .... - .... .,. .... ~4"""'-~:o~,„ ~ ~ pww.'~-

Wyróżniamy 3 rodzaje tego pro­
mieniowania: 

1) prcmlenh alfa - c:--1stec<ki 
helu - są one b'.lrdz:) srabe, bo 
zatrzymywane ·,.i już prz~z kart­
kę papieru, 

2) prcmirnie beta - eiektror.y 
ujemne - o zas:ęs-u ok·Jłv 1 cm 
v1głąb tkanek ludzkich. Ma}ą 
one charakter żrący bez względu 
na rcd::i::i j keorpó:·ki. Prcm"cni 
tych w postaci tzw. bctaterap' i 
używamy riasem rfr1 niszczenia 
tkan:"k. 

3) prt>mienle i::r.tnma - fale 
elekt.romagnetyczne :-- mają se­
lekt~·wnp wybió;_·czJ dzia>anle na 
rozm•itP rodza.it" ko;n'órek. Isto-

rzuty nowotworu. Czesto nO"W::>­
twory zafrzymują funkcję tknn­
ki z. której pochodzą, np. pro­
duki;ję różnego rodzaju wydzie­
lin. Raki właściwe S!ł to nowo­
twory pochodzące tylko z jedn~go 
rodzaju tkanki, a mianow:c:e z 
tkanki nabłonkowej . Są fo więc 
raki ~kary, bron śluzowych, ja· 
my u5tnej, krtani, gardła, po­
clm y , macicy itp. Początkowe le 
czenie nowotworu polegało na 
zabiegach ch!rurgictnych, które 
nie dawały jednak takich rezul­
tatów jak:c m::iżemy dziś uzyskać 
przy wsp:'>ldziałaniu leczenia chi 
rurgirznego z radioterapią. 

Tak jak różne rodzaje, tklnek 
są niejednakowo wrażl!we na 
prcmienie, tok s::imo now·J'.wc•ry 
z nich wychodzące. raki wł-1śc1-
we nie odmaczają się specjalną 
wrażliwością na promienie, ale 
znaczna .'..eh część posiada wrażli 
wość wystarczającą na to. żeby 
przy innych potrzebnych wan.in­
kach doprowadz!ć guz do trwa­
łego zaniku. Promienioc?.ułość 
lch zależy od budowy, stopnia 
dojrzałości, zróżnicowania i szyb· 
kości mnożen'.a się. Haki skóry. 

~~ cierpieniom ludzkim. Jedną 
z właściwości radu jest jego n'.sz 
czące działan:e na tkanki żywe. 
Odkrycia tego dokonano przy­
padkowo: Henri Becquerel nos 1 ł 
niewielką ilość radu w kiewm: 
od kamizelki. W tym miej!'cu po 
wstalo na p:ersi bolesne owrzo­
clzanie go~ąc~ się z trudem i bar­
dzo powol:. Piotr Curie zrobił to 
samo, ale już zupem:e św:::,.;o­
mie i celowo: położył sobie m ra 
m!en'.u niewielką ilość rad11 n;i 

rrzecląg 10 godtin. Powstało o­
wrzodzenie, które wygolło sle d!l 
piero po 4 miesiącach. Zaistniało 
więc pytanie, czyby nie wykony 
stać prńnleni do usuwania J'&ta­
Jogici:nych wytworów l!kóry? 

. Maria Skłodowska-Curie i jej 
mąż pow:erzają w celu dośwlacl­
czeń pewną ilość wyprcdukowa­
nego przez siebie radu pewnemu 
lekarzowi ze szpitala Sw. Anto­
niego w Paryżu: Wkrótc" Inni le 
karze we Francji przyłączają się 
do tych prób rozszerzają:: j() ze 
s!{óry na inne narządy. Pewskla 
w ten sposób nc:wa galąi n:-dy· 
cyny - leczenie rodem, kt6rą w 
nomenkłeturzc mlędzynarf'<d„wf'J 
nazwan, c'll nazwi~ka odkr:i-w­
ców - Cul"ietherapią. 

~...,,...-._,-. ... ~~""""'"·~.,,..,,~,,.,...,,,,,,,.~..,,,......,,,.~~ ! które nio!ił\ . I 

Przeszło 20 lat upłym;t:i. n:m 
u~yskano blolo~iczna, naukowe 
podstawy dla teg„ nowe~:> spo­
sol>u lec1.enia, nim opracow3110 
sp~sób stosowania radu oparty 
właśnie na tych naukowych pod 
stawach. a nie jak dotychczas -
na doświadczeniach. Do fot<I) cza­
l!U wielu lekany przynłacłło swa 
pracę cll't..kłml usr":.:~miami 
!kóry, bą<U kaleotwen1. 

Promienie r;i.du mogą wywie­
rać róine działanie na tkanki ży 
we zależnie od stosowanej da'"'·­
ki. W małych dawkach działają 

pobudzająco, w dawkach śred­

nich hamująco, niszcząco w daw 
kach dużych. Różne rodzaje ko-

~~~,_.....,.._,.,.....~'~"'..._,_„~.,.....~ 

ta ich jest taka ~arnf) jak pro­
mieni Roentgena. 

DalEze 15 Int uplyr.<;łc na oora 
cowaniu radiof;zjobgii, radio­
biologii i radiopatologii. Co do 
wrażliwości poszcz:?gólnych ro­
dzajów komórek na promieni<i, 
to przekonano się, ż~ kor,16rk: nie 
dojrzałe, niezróżnic:iwane lub 
mało zróżnicowane w klerunku 
c<'.yrn::iściowym ·i pos'".dające 
z.dolność szybkieg::> rozmn:iż:mia 
się są bai·dzo wrażliwe na. pro­
mienie. 

W różnych stanach chorobo­
wych próbowan::> sto„ować l::cze­
n ie promieni3mi radu, n;gdzie 
jednak nie znalazły one t::ik wiel 
kiego i ważnego zastosowania 
jak w leczeniu nowctworów zło-. 
śliwych popularnie zwanych ra­
kami. Nowotwory te mogą po­
wstawać w ka:":dym narzadzie, w 
każdej tkance ustroju. W ogól­
nych zarysacl1 majq budowę tkan 
ki rn3.cierzystej, przy c-i;ym cechę 
tę zachowują nawet odle~łe prze 

błon śluzowych jamy ustnej, 
krtani gardła, pochwy, macicy 
mają dostateczną wrażliwość na 
promienie i możliwość ich wyle­
czenia zależy najczęściej od 
stopnia rozwoju i dostępu do 
zmiany nowotworowej. Raki gru­
czołu piersiowego np. gdzie ist­
nieje zróżnicowanie w k'eruPku 
wyd-zleln:cr.ym są już mnie.i pro­
mienioczułe i tu po leczeniu pro 
mieniami nie otrzymujemy tak 
dobrych wyników. 

W leczeniu nowotworów zło­
śliwych posługujemy się działa­
niem niszczącym promieni. Aby 

otrzymać trw.ały wynik należy 
zniszcyć wszystkie komórki ne>­
wotworu. Jeżeli pozostanie ja­
kaś grupa komórek zdolna do ży­
c:a prędzej czy póź:i:ej na-

stąpi powrót raka. Cechą nowo· 
tworów złośliwych jest kh szyb­
ki wzrost : mnożenie się - co 
sprzyja działanh.i promieni. Przez 
to więc nowotwór jest bardziej 
promlenloc.z.uły niż tkank:i z 
której bierze początek. Dawka 
promieni musi byt dostatecznie 
duża i właściwie rmłożona w cza­
sie. Przekonano się też, że możli­
wość wyleczenia nowotworu zło­
śliwego istnieje tylko przy pierw 
szym 1007,eniu. Dzieje się to dla­
tego. że przy zastosowaniu na ja­
kiś guz promieni w dawce wyż­
szej ale niewystarczającej do 
całkowitego zniszczenia wszyst­
kich komórek. w komórkach oca 
lałych od działania promieni wy­
stępuje po pewnym c7.asie rodzaj 
uodpornienia na promienie. Nato 
mia.st otaczająca tkanka normal­
na staje się uczulona na działa­
nie prom'eni. bardziej wrażliwa. 
.Teśli na taki niewyleczony guz. 
po kilku miesiącach z.astog„wa­
liby~my ponO"wnic poważnle.iszą 
dawkę promien!, to wystąpi obu­
marcie otacza jąc:vch tk;inek nor­
malnych. a wśród te~o b~dzie ~·ę 
ro7ra~tał uodporniony nowotwór. 

Nawet w warunkach obecnych 
to jest przv istnienTu specjal­
nych zakładów wyposażonych w 
urządzenia techniczne gdz.:e pra­
cuje wykwalifikowany personel, 
lec7enie rowotworów zło~liwych 
je~t nadal trudne. Do sr1 proc. 
ws1:vs+kich chorych r>owotworo­
wych ma szanse wvlec?.enia. Po­
zostałe 40 proc. mo7.e d0z.n"" tyl­
ko czasowe; popraw:v. bądż też 
nie można 'm w żaden ~stotny 
sposób pom"ic. Terapia nowotwo­
rów nie jest wiec kwestią roz-.vią 
zana. Prace nad raklem są pro­
wadz::ine na całym świecie : n;i­
leży s'.ę spodziewać. ie to rozwią 
nnie pnyidzle i Ż1> b"d'I rriraco­
wane sl;:ut0 cznie.lsze niż dotvch­
CZ'IS m:!todv leczenia. 

Pom!tc jedmik jaką na calvm 
świecie {fo.....,ały i do7Jnaja <h!Pld 
c<Jkryclu lUarli SklcdoW!kbj -

Curie liczne rzesze chorych, l!'ta· 
nnwl nleprzemlja.Jl!CY i w~};n,v po 
wód do wiecznej o Niej pamięci. 

Dr Amelia Kostkowska 

Jeali t.e wy1'1'od;i-· oczyścimy od mgli· 
stej retoryki i pn:etłumaezymy na ba,.. 
dziej zrozumiały język, to eednó rzeer:y 
polega~ bt:dzic nil tym, że polityka f!'.ł· 
du la bourzy!to~skiego st a nori smutnt 
analogi~ z polityk\ ~ltra·reakeyjny~.11 
gabinetów pod kiero~nict;i"em rozmll· 
tych C'hitmberlainów. i Ch:urchiU.Sw. 
Pro""Nl~·n: 111bouny~to~ey kopiujt 
~~·c• ·n~erwat~'wny<'h popnednik6w, 

ł': ·n. który staje ~ię coraz bar· 
dziej ~·wi~ty dht szerokich mas na• 
rolu angiC'l~kirgn, napawa tr'l'l"Of\ kon. 
Rerwatywne eza~opi~mo, które widzi 
w nim niebe7piceuń~t1'1'o odta tec:mego 
zdemaskowania cal~j zgniłej do 11zpikQ 
kości , pC'łnrj obłudy „demokracji'' an· 
giel~kiej. 

Ob'lhod1 ku czci Cho in1 
W Związku Radzictkim dobiegaj~ 

końca przJ·gotoT>ani~ d-> obchodu Att· 
nej rocznicy zgonu Fryderyka Chopi· 
n~. Oprncowa ny zogtał pl1rn t?ma•~·c z· 
ny konrrrt6" rhop;norn-k1eh, kióre pJ· 
łąezon~ będą z prelekrjami, poil~ię1•0· 
nymi żyrln i tw6rczOŚl'i geuia}n( ;,;<> 
kompoz~·tora pol~kirgo .. lł'o:icni11- uk~i9 

się nowe kompktne w~·danic ut"or.;w 
Chopina nakładem Państwowego Wy• 
dawnictwa Muzycznego 'IV Moskrie, 
·wydany zo~tnnic również P'• so~y na· 
kład po~ztówek z podobi::ną Ch,'ri-l:i.. 

Vi' kon«ern·ntoriarll rad::ieck'rh oi· 
hywają i;ię wptępy rlimina1·yjn~ r.ś. ód 
kandydntón· do konkursu międz~·naro· 
dowego w Warl'za1'1'ie. 
Pra~a radziecka ~zcroko populary:zu. 

je przyszł~· konkur~ międzynarodowy 

w WarRzawie1 podkrrślt1jąc, iż jest on 
jt'dnym z licznycb prztja\Tów r.'.elkie· 
go postępu, o~ią~nięugo przez Polskę 
Ludową. w· dzitdzinie unowszechnieni& 

.kultury i muzyki. 
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Spo~ec~eństwo ·polskie nie ~cierpi 
Mchrzeń i rozbijackiej 

I _______ „ 
roboty 

Daienia ze .strony pewnej czę-f Państwo nasze nie pozwoli rów odbudowy kraju, jako czyn ·'ąnty I ko.witej zgodzie ze swym sum.ie-
§cł kleni, zmierzające do podpo- nież na to, ażeł>y ktokolwiek z państwowy i llntyludowy. , niem. 
rządkowania politycznego całych l obywateli wi~rZących był za swe Należy się spodziew·ac, że świa Nie ulega również wątpliwości; 
społeezeństw i całych narodów pa 1 poglądy postępowe narażony na doma i patriotyczna część ducho- że olbr.zymia, przygniatająca wię)t 
nowaniu Watykanu, nie są niczym ł jakiekolwiek prześladowania reli wieństwa, nie kwestionując auto szość społeczeń!1twa polskiego nie 
nowym ani w historii Europy, ani ' gijne, ażeby ktokolwiek za jego rytetu papieskiego w sprawach ścierpi wydarzeń, mogących zakłó, 
w historii ńaszego 'kraju. pl'8cę dla Polski spotkała gdzie- wiary nie zastosuje' się do ostat- cif twórczą pracę dla Polski i po-

Historia Polski piastowskiej kolwiek krzywda, ~y to ze stro~ ni~h uchwał ~.~tyk!'ń~kic~, sta.no traktuje ostatnie posunięcie Piu-
mów.i 0 ostr:vch tarciach pomię- ny bandyty reak,qr3nego, czy tez · w1ących akt sc1sle sw1eck1, pohty sa X:II tak, jak na to zasługuje 
dzy władzą państwową, lJOpiera- z jakiejk?lwiek innej ~trony. czn.y i t? 'Y dodatku. o charakt~- - jako brutalną próbę wykorzy­
ną przes / zdrową patriotyczną Wszelkie tego rodza]U zakusy tze· wyb1tn1e reakcyJnym. I• me stania autorytetu Stolicy Apostoł 
ezęśc kleru a Wat~kanem i będą- byłyb~ niezwłocznie i surowo. ka ulega wąt~liwości, ż~ postępując skiej 'dla celów, nic wspólnego z 
cymi na jego usługach w kraju, rane, Jako czyn, godzący w dzieło w ten sposob pozostaJe ona w cal wiarą nie mających. 
przekaon;vmi szczytami hierarchii 
kościelnej oraz żywiołami reak­
cyjnymi różnego aut-0ramentu. 

Historia panowa11ia Bolesława 
SmialeJto, Mieszka m, Władvsla­
wa Łokietka, oraz Kazimierza 
:Wielkiego pełna jest faktów, mó­
wiących o ostrych tarciach pomię­
dzy interesem Państwa a świecki„ 
mi interesami Watykanu, pomię­
dzy racją stanu .Państwa - a e~o 
łstycznym interesem różnvch wi­
chrzycieli. Tarć, które nieraz pa 
piestwo usiłowało rozstrzygnąć 
przy pomocy ekskomuniki. 

I choć od owych odległych cza 
86w sporo wody UDłYnęło, dąże­
nia państwa watykańskiego nie 
wiele się zmieniły. 

Nie pozwolimy podrywać iednośc1 narodu 
Jestem wierzący - mówi ob Gomulak przewodniczący koła ZMP 

i Pius Ili nie zabroni mi -wierzyć, za to -że pra1.uję dla Polski -
Odpowiedż łódzkich robotnikó.w na groźby Watykanu: 

Antypoll!kie i antyludowe uchwały 

Watykanu, grożtce klą,twt członkom 

partii ltomunistyeznych i robotniczych 
ora.z wszystkim, współpracuj'cym z 
nimi, wyw<>łało żywy odruch oburze. 
nia. wśród mas rolbotniezych naszego 

miasta. W wypowiedziach robotników 
przeważa. zdumienie, że najwyższe 

władze kościelne usiłują. unicestwi~ 

wysiłki mas lud-0wycli , Polski j kra. 
jów Demokracji Ludowej, zmierzajlJCe 
do ugruntowania. pokoju 1 braterskie. 
go wsp6łźycia. wszystkich ludZi pracy 

Przeciwnie, w .uznaniu mojej prac,v zo I nie wiek XX. Płonne i bezsilne są o_ 
stałem nawet wybrany p,rzewodn'czą- tecnie próhy opanowan:a życia tioli. 
cy"' koła. tycznego przez rozpolitykowany kl~r. 

Teraz jednak dowiedz.iałem się ie Wszelkie wysiłki w tym ,kierunk•1 1.0 

dlatego, iż pracuję dla Polski, nie staną bezw_zględn.e •tkro~one li.·1ez 
kto inny, ale ,~łaśnte pap'ież, zabran:a ma~y ~ra~"J!-•!e którP . me poz"·~Ją 
mi wierzyl. Mimo ,jednak niesłyeha- '~trą.cac s1ę. d_o dzieła ~udowy . 8'0c.1a­
~ycli pr.gróżek Watykanu bfłdę .w dal- lrzmu dostoJID.iko~ kcśc1elnym, idącym 
szym ciągu wierzącym katoli-kicm, a na pasku pol1tyk1 Wall.Street. 
tego rodzaju postawę nienawi.Bc\ wła- LiC'zne wypowiedzi tego rodzaju do 
śnie uznaję za antyreljgijną. i nie- wodzą. niezbicie, że p<>lskli. klasa ro. 
ludzką.. . bctnicza stać będzie niezłomnie, przy 

Jeśli zaś w ogóle o zmianie ja­
Jdeji może hyc mowa, to chyba 
tylko o tym, że Watykan z czyn­
nika samodzielnet!o i suwerenne­
io stał sie. wsp()lnikiem najbar­
dziej reakcyinych kół impei-ializ 
mu anglosaskiego, kół. nawiasem bez względu na to, ezy są oni wierzą 

- Us:łowani11. Kośc10!R ,wt~ącaa1a k0ustytuc.ji Państwa Polskiego, strze-· 
8ię do polityki. to na"'rót dó daw- gącej prawa każdego człowieka do 
G;t"Ch tradycji ś~edniowiec'za, kiedy pa wolności sumienia i że wszelkie ~róby 
pieże walczyli z ce~arzam', bynaj- dyskrymi11acji relig'jnej spotka.ją. się 
111niej nie o sprawy religii, ale o z należytą cdprawą ze strony całego 

mówiąc z punktu widzenia kato- eymi, czy też nie. 
lkkiee-o heretvckich, luterańskich -•- Mamy p ·ze„1eż w Polsce ot<va •te 

wpływy w świeckiej polityce - mó. sp<>łeczeństwa. 
wi tow. Gabriel. Mamy jednak obec- Kar 

str. '9' 

Kjedy skończą się .szykany 
Rząd Pohki.tros:rcząc się stale o swych obywateli przebywających n.a uchodi· 

stu:ie, s::ciególnq opieką otacza d:;;ieci. Dlatego, r.okroc:nie Min,isterstwo 
O.\uiiaty i rnzmaite organizacje $polecz11e urzqdzajq w kraju, kolonie letnie . 
dlo dzieci robotniczych z Francji, Niemiec i innych krajów. W tym roku 
~t11ra11iem Miriisterst!«J 05wiaty ·zorganizowane zostały kolonie letn.ie. dla 
dzieci polskich z Francji. Prą.gnqc ułatwić dzieciom podróż c.ło kraju, tliła· 
dze polskie wysloly po nie specjalny pociąg, którego jednak władze fran• 
cuskie. nie wpuściły do Francji, Po długich staraniach .udało się pociqg do­
su1wić do Belgii i z miejscowości Charleroi przywieźć dzieci do Szczecina. 

W ten ~posób do łańcucha s:.,-ka11 władz francuskich Ul stosunku do oby. 
tooteli. polskich doszło jeucze jedno ogniu:o. Tym razem ofiarami padły 
niewim&e dzieci, które z zadymionych osiedli górniczych Północnej Francji 
~chały do kraju po odpoczynek, słońce i zdrou:ie. 

Wiemy dQSkonale, czym jest dla dzie~i . pol.~kich górników we Francji wr• 
j1ud do k•aju, wiemy, j11k bardzo czekają one na te chi,dle,, kiedy będą mq. 

- gly :maleić się 11a siemi ojcsystej i spędzić 11a niej letnie wakacje, wiemy . 
ile radości przysporzy iJ?l zwiedienie ojc:.ystąo kraju,, wiemy ,wreszcie, ie 
potrzebują •me pomocy, gdyż żyją w bardzo trudnych warunkach i niejedno· 
krotnie grasuje wfród nich 11iszc:ycielskn gruźlica. 

O tym wuystkin' zapQmnialy jednak władze .francuskfe. Zapomniały one · 
również o tym, że ojco1~ie tych dzieci byli zawsze vwierni Francji i o tę 
f•ancję tAYllczyli w szeregach francuskiego ruchu oporu. 

Postępowanie tdadz -francrtskich wo bee obywateli polskich oburza nie 
tylko 01>iiiię polską. Wywołuje ono obHrzenie i niesmak opinii francuskiej. 
W tad:e francuskie ośmieszają się wobec własnych obywateli . i. wobec opinii 
całego świ~ta. Broń, którą walczą zwraca się przeciwko nim samym. . · 

IWO dziec' polskich przybyło już do krajrt. Zosta11ą one przydzielone do , 
puhczegól!iych kuratoriów szkolnych, lctóre roztoczq nad nimi opiekę. Spę • . 
d:.tł w malowniczych zakątkach kraju słoneczne dni letnie, słuc11ajqc codzien­
nie... mpwy polskiej i oddychając codziennie polską atmosferą. 

Wyp1,1da ' więc zapytać tych ludzi we Francji, którzy starali się przeszko­
dzić temu: c:y przez to, ie dzieci polskie dłui;ej jechały do kraju i więcej 

si( :imęc:yly, doznali jakiejs su.tys/akcji czy przez to, i:e nie wpuściły poZ. 
~kiego pociqgu na terytorium francuskie. Francja stała się. silniejsza i .iy• 

11kala na autorytecie? 

i anglikańskich. ko!icioły, odbywają. się procesje, KKŻ-
Natomiast metody działania dy może bez przeszkód wypełnia~ swe 

Watykanu nie uległy żadnej zmia obowią.zki religijne - stwierdza ob. 

nie. :B~kO'Wllka, robotnica PZPB nr 8. Ja 
Dążenia do ograniczenia swobo owbi!lcie jestem pewna, że dobrzy 

dy myśli i po~lądów osobistych kcięża nie będt przeetrzegali tych 
I_' ·B_o h_. O_t e_r_o w_„ i_e _S_z_t a_n_d a_r_u _P_r a_c_y _ 

człowieka, bezlifo<:ne prześladowa 
nie za idee i rf»żenia posteoowe, wrogich rozporzą.dzeń. Ostatnie zarzą w k • d • ~ • t d 
groźby i represje, o stary i stały dzenie Watykanu zmierza.' d-0 wywoła.· y~o Ie o znaczenie 1es ru zona pracownica 
arsenal śTod~ów watvk~fo:ldcb. n;a. r<>'zdiwięku pomiędzy ludźmi, do 

Układ sił jednak jest ~ziś inny, vtrudnienia im ucwiwej pracy dla za SOCja)isty,.czny StOSUnek do pracy j OjOWOiCzka sprawy robotniczej 
niż dawnie.i. Siły postępu są bo państwa. i narodu. My jednak, robot- T s k p z p B N 3 y R PZPB N 1 

• 

wiem na świecie obec11ie niepo- wcy łódzcy, nie będziemy zważali na ow zewczy owa z r . ow. amusowa z r 
miernie liczniejsze, o tyiele bar- żadne pogróżki Piu~& XII. ale w d .l • 
d iej t • • • • d • Kobieta to średniego wzrostu, o si. 

z zwar e. w1ece1 sw1a ome 1 szym ciągu nie po$.kąpimy wysiłku 
doświadczone, aniżeli pn:ed wie- wiejących już skroniach, a jednak pel 
kami. dla. podwyis,z~inia ' i poleps·1101iia 'naszej na młodzieńcz·ego z&.prOu - i en"t\iżjai'.. 

produkcji. 
I dlatego ostatnia uchwała Wa- mu do wszystkiego, co le.P~ze, co !Zia 

tykanu, słanowiaea groźbę dys- - Je„tem 'lfierzącym k~tolik:em, a chetuiejsze. Choe be1,partyjna
1 

m ruo 
kr:vminacji•'ł'eł~..._ przyna- 7J1.razeJ11.„alciJW9YID członkiem Zw ąz. lo .,.. pełni rlswjadotti\oUll" pt>fitytthu! 
leinoś do partH robotniczej i do I ku :r.nodzieży Po~kiej, mówi ob. Go- i i.<połecznie. żywo zainteresowana pro 
obozu postępu napotyka ze strony: mulak. Organizacja nasza nigdy liie dukcją. i związanymi z utą. sprawami. 
państwa i całeJ?o społi>ezeństwa ! zabraniała mi ~'erzyt, ani też nte 

ł · ~ • d' · Obchodzi ją. wszystko, co dzieje się w 
DA inną zgo a ocenę i oupow1e z. 1 czyniła mi wstrętu z tytułu tego, że 
ni7 on~iś. ! jPstem praktykuj!!CJID katolikiem. jej zakładzie pracy, dostrzega w~zel. 

Partia nasza i Rząd, tak jak daw kie dodatnie objawy i stara się je 

zdobywania nagród. Tow, Szewczyko. 
wa objęła zespół mło~faieżowy, który 
dopier./l "f'1Zpoczynał pracę na. warszt11 
tach. A dziś ma już to ogromne zado. 
wolenie, że ci młodzi tkacze stanowią 
jeden z njlepRzych zespołów w tkalni. 

:N n by tróskliWll." ma:tk'a, c1;U'W'a' '·!tnie 
nad powierzonym swej pieczy zespo. 
łem. Xawet wówczas, kiedy wyjeżdża 
ła na urlop, żal jej było opuszczać fa_ 
br,v kę i do os ta tn i ej eh wili pouczała 
swych „wychowanków", jak mają pra 
cowac, aby utrzymać nuda] wysoką 

jako&ć produkcji. 

Na~wi~ko tow. Ramusowej jest n1e-1 ci przykładem innym tkaezom. Próc~ 
l'-Ozetwalnie z~l~?ia·n~ ~. ~,OV(t Tka!ntą: te.~o. poz~stała I'!.d~.1 to;w. Ra,m.~s~:"fa. 
w PZPB' nr l'.. P'rzed WOJną. pracowa- śctśle .,ZJ"lll,ZRna : ~ rucliem za;woćfo- . 
ła tu· ,już wiele lat, przeżywając ol>re- wym. 
sy bezrobocia, strajków, ustawicznej Toteż, gd,v w maju br, odbywał si~ 
wRlki o prawa kln~y robotniczej, jako w War~zawie II Kongres Związków 
n ktywny cztoil'ek''Rl!łJtbw~elt' 'Z\tl!fikó~·· · Z\l~:tfd„ 'iałoga ,,Ha'i'rełńianej Jedyn• 
Zawódow'ych. ki" jednomSślnie wybrała ją. na swą. 

niej stoią j dziś na stano\Visku peł wi·es'c·i ZSRR jak najbardziej roz.powszechniać 
1 • b d 1· ·· z Za ten wspaniały, socja.Jistyezny eto ne:i wo nosci oraz swo o y re JS!'IJ ale .i·eszcze bystrzej zwraca uwagę ua 

sunek do pracy, za jej wysiłki i trud 

Gdy pow~tała Polska Ludowa pr1y. delegatkę. 'l'ow. Ramusowa dobrze re 
stąpija. tow. Ramusowa natychmia~t prezentowała PZPB nr 1 na II K-0n. 
do pracy w upań11twowi<>nych zakla- gresie Zw. Zaw. Słusznie więc pełniła. 
dach „Bawełnianej Jedynki", gdzie uadal tę rolę i na Swiatowym Kou.. 
od razu pokazała wszystkim, jak na gresie, który w bm. odbywał się vi 
leży nie szczędzić wysiłków w nowym Mediolanie. Z podróży za granicę przy 
państwie demokratycznym, jak U.Sto- wiozła tow. Ramusowe. wiele traf. 
S'Unkować się do żywotnych zagad. nych spo5trz!'Żeń, zdobyła. wiole świa. 
n'eń, stawianych przez Państwo przed d-0mości1 rozmawiając z przeW.tawicie. 
klasę. robotniczą. Rok 1945 ujrzał low. la.mi ruchu znworlowego wszystkich 
.Ra:mu8ową już jako przodownicę pra- narodów. 

nej. Nikt w Polsce nie utru- 26 TYS. ABSOLWENT6W SZKóZ. każdy zaniedbany odcinek, na jakie- w PZPB nr 3, tow. Szewczykowa zo. 
dnia klerowi pełnienla jego WY:l.:8ZYCH W lJSB.R kdw iek braki i niedociągnięcia. Jest stała w ub. r. odznaczona Złotym 
obow1·itzków dusioastełskich. ale Krz , Za.sługi Ob · • p · W 160 wyższych zakładach nauko- powszechnie wiadome, że właśnie dzię yzem · ecme za„ rezy. 
z dTUf!'i 0 j strony n;kon:m_ nie wol- ,n-eh USRR k.ąztałciło ~ię w roku bież. ki ;nlerwencji tow. szewcilykowej, u- dcye~.t. nadał jej ord-er ,,Sztandaru J>ra. 

cy przy war8ztatach tkackich. Rok Po powrocie do kraju z je~zcze wię 
1947 -i:astat ją. organizującą. w tkalni kszym zapałem poświęca się pracy 
ruch· współzawodnictwa. Bez trudu związkowej i zawodowej. Srebrny no w imię zleceń, płynących z ISO tysięcy l!tudentów. Wyi~ze uczel-

obcv. eh i Wl'OP.'irh Pol<1ce o~„orłkó'1ł · h legły gruntownej zmianie ~iektóre 
k 

• nie ukońc1yło 26 tysięcy nowyc spe- nieodpowiednie stosu u ki, panu.1ą.ce do 
dyspozyeyjnych, przesz adzac cjalistów. · tychczasj w tkalni PZP:8 nr 3, 
nam w dziele odbudowy kraj\l. Ni • w ZWIĄZKU Ze zdaniem tow. Szewczykowej !I. 
komu nie wolno również rozbijać UZDROWISKA ezR. się nie tylko robotnił.v, ale rów-
jedności narodowej i nikomu nie RADZIECKIM . nież majstrowie i kierownicy oddzia. 
wolno dzielić społeczeństwa na W o~tatnich latach fachowcy ra· łów. Wszy~cy cen:ą w niej przede 
wierzących i niewierzących. d?.ieccy zwiedzili ponad 4000 mit',jsco- wszystkim doskonałą prncownicę, me 

woś,j, poło:lon". ·eh w ró3;nych okolicach - d wysilko'w dla i'ak nai'Jep 
Państwo nasze odbudowuJ·e ko ·' szczę zącą. . . · -

ZSRR, aby badać możliwollci powsta· e vkonan1'a planów produkcvi· 
ścioły, aby wierni mof!li w nich sz go w_. • · · 

,,.. nia dali>zych nzdrowi!'k. Obecnie 14- nych. Nie tylko o sobie myśli tow. 
się modlić i słuchać Słowa ooie- inst~·tutów badawczych zajmuje się za· Szewczykowa. Postanowiła wyk,ztał­
go, ale rtie pozwoli na to, ażeby gadnioniami ro1..b11dowy iornieją.eyeh c· ~ młodych tkaczy, aby potrafili za. 
ambony przekształc11ne ·'zostały w kąpielisk oraz rozwoju nowych metod stą.pie przy warsztatach star~zych, 
filie .,Głosu Ameryki", czy radia leezniczych. wykwalifikowanych robotników. Kie­
brytyj~kie~o i nie pozwoli na to, Obecnie il\tnieje ponad :WO(I •ana· iły · organizowano w tkalni zespoły 
ażeby wichrzyciele, kon;ystając z toriów w Związku Radzieckim, które współzawodniczl}ce toi„. ::-lzewczykowa 
amJ>on P"drywałi fund~menty no w roku ubiegłym przy,ięły ponRd pół- nie myślała wówcz:u o tym, aby dla 
wej Pobl<i, wznos7.onej ofinrnym tor& miliona kuracjuszy, przybyłych ~:ebie wybrać skład jak najlepszv i 
trudem całego sm>łeczeństwa. ze w~zystki<'b stron kraju w ten sposób zapewnić sobie możnoM 

,"ł/osi horespondencl fftbrącznl piszą 

ł • 1 • k• mal preinię za swó,i o~tat111 wyna!a?:ek Pomys rac•on. a 1zators I w vvyi;okości 22 tysięcy złotych. Na.le· 
f ży jednak podkreślić, że na zatwie:r-- doc•ek ał s1·ę nagrody dzenie wynalazku i na premię nasz rą· 

6 cjonalizator czekał cnły rok. 
Maszyna ta już czynna od dłuż· Pragnąłbym pl'Zy tej okazji zwrócić W zakładach pasmanteryjnych w Lo­

dzi przy ul. Kopernika 3, majster za· 
kładów, ob. Grudziński, skonstruował 
1Yedrng wlawego pomysłu 111aszynę do 
przewijania ni<!i gumowych, 

418tys.złoszczędności 
Skrzynki pomysiów w naszych za. 

kładach dhlgo świeciły pustką. 
Aż tu pewnego d.- ia po otworzen1u 

skrzynki znaleziono w niej pomysł i to 

szego cza5u i dzięki niej poczynt0uo uwagę na jeileu zasadniczy moment -
znaczne oszczęd11ości. Dawniej przem- mianowicie istnieje w Polsce wicie fa· 
jarka bez maszyny pomysłu i wykona· bryk tego roazaju, co na„za Dlncze; o 
nia ob. Grudziń~kiego nawijała najwy· - pragnęlibyśmy wiedzieć - do teJ 
żcj dwje szpulki równoczPśnie. -0bet'niP. pory nie zast?~ovi:ano w u~ch wynalaz· 
nawija 30 szpulek. . ku ob. Grudzmsk1ego, ktory dal taK 

Majster Grudziński pracuje obecnie I doskonałe rezultaty? 
nad ~ykonauiem innych, b. doniosłych Korespond~nt fabryczny „Głosu" 
ulepszeń technicznych. Mie~czarek Jan . 

W tych dniarh ob. Grudziński otny· Pasmanteria. - Kopernika 3 

Pracownicy hurtow11i PCH 
uczestniczą we wspólzawodn ctwie 

Józefa Szewczykowa jest jedną. zl zdobvle. sobie odrazu tow. Ramus.iwa Krzyż Zasługi, jaki otrzymała u,.:irzed 
najpiękniejszych postaci łó9zkiej kia- .zasz4.zylny. tytuł ,przodownicy pracy, nio i obecnie nadany jej przez Prezy­
sy robotn:czej, jest prz:r~ładem ze 'W tia,stępnych latach zwiększa •tale denta fi• der „Sztandaru Pracy" sq. 
wszech miar g~dnym naśladowani·"-. swą. wydajność, przechodząć n.a obsru. słuszną IJagrodą. za jej zasługi. 

M. S. gę 1~ krosien i znów p~:iodując, !wie Sam. 

Ku dalszei ooprawje bytu robotników 
Współzawodnictwo w dziedzinie higieny 

i bezpieczeństwa pracy 
Jak oonoszą z Państwowych Za• gólności zaopatrzenia załog'. w ko­

kładów Przemysłu Jedwa.bniczo • nieczne urządzenia i artyk•.dy 
Gala.nteryjnego Nr 10 w Leśnej n~ ochronne, jak: ubrania, k·nn':oinezo­
Dolnym Sląsku, fabryka ta wezwa- ny, obuwie, chustki i s '.atki na wło­
ła do w1>półzawodnictwa w dz!edzi· sy, okulary ochronne '. -rękawice. 
nie -podni_esienia warunków sanitar- Wiele uwagi zWllll:ca !'~.tulamin 
no - h'.gienicznych 6 zakładów prze- współzeiwodnictwa na wygl<Jszan:ie 
mysłowych, a mianowicie fabryk· pogadanek, związanych z ~kt;iai.nY·. 
jedwabnicza - galanteryjne w No mi zagadn!eniami higie11v ;Jrac)', 
wej Rudzie, Kan:):iennej Górze i Pi- zwalczanJ.em chorpb zaka7.•iy::h. hi­
ławie Górnej, Państwową Fabrykę gienl:I zyy.rienia niemowląt m·az prir­
Dywanów w Kowarach oraz Zakła~ s~rzeganie czystości osnbis ... ~;. 
dy Przemysłu Bawełnianego w Mir- Ważną okolicznością jest zwróce­
sku i Lubaniu. We wstępie c!ri urno- n:e uwagi na warunki bytil i bigle­
wy o współzawodnictwo czyt;rny: nę rodziny robotniC'Zej. W dziaie 

kontrolnych badań lekarskich, mają­
cych na celu wykrywania gruźlicy 
płuc, chorów wenerycznych i in­
nylUI chąrób społecznych. Ten dział 
współzawodnictwa obejmie również 
uregulowan'.e położenia prawnego 
dziec: pozamałżeńskich, zagadnienie 
alimentów oraz opiekę nad sierota-
mi i wychowankami. · 

Jest rzeczą niewątpliwą, że tego 
rodzaju współzawodnictwo pomię­
dzy zakładami pracy przyczyni się 

w dużym stopniu do poprawy wa­
runków bytu i pracy robotnika, za­
bezpieczy jego zdrowie i zdolność 
do pracy, a tym samym będzie po­
ważnym czynnikiem, wpływającym 

na podniesienie poziomu produkcji 
współzawodniczących zakładów. 

Byłoby wskazane, aby z.a przykła­
dem fabryk dolnośląskich poszły 

wszystkie łódzkie zakłady przemy­
sfowe. zawierając podobne umowy 
o współzawodnictwie w dziedzinie 
higieny i bezpieczeństwa pracy. 

„w trosce o n~ :czytą oc·,ronę tym współzawodnictwo ncJmownć 
zdrowia robołnika, wclągn!~teg-o ma i klasyfikować czyst.:>ść m:esz­
w szla.chetne wspćłzawodnirtwo kań robotniczych, upot7.ą:ikc:wan'e 
pracy. Dyrekcja, Rada Zakl~r?o- podwórzy. ogródków i 'll'lądZE-1'1 h'­
wa, Fabryczny Komitet P~PR gien:eznych w domach i 0~1,•d:a;~h 
przy PZPJG Nr 10 w Leśnej na robotniczych. Specjalną uwa~ę mu­
Dolnym Ślasku wzywa wymie- szą zwracać współzawodmr;zące za­
nione .zakłady pracy, flo wspr;I- kłady pracy na racjonaln:i 1 sku­
zawodnictwa w kierunku pod- tecziłą opiekę nad matką i dzit:'c­
niesienia: I. warunków sanltar- kiem na urządzenie żłobków, przcd­
no - bigienfoznyob zakładu Dra· szkol!, usprawnienie ! umasowienie 

cy, 2. warunków higieny pra<iy, • -------------------=------------
3. pogłębienia i usptawnil-nia jaki. W sali nr 34 pracowały dot\d ~zy 

silniki napfdowe - otóż nasz pierw. 
llZY racjonalizator ob. Janiak - on to 
bo-wiem byt a.utorem pomysłu - obli­
czył, że przez kombinację pa.sów na~. 
dowych można. jeden z motorów wyłą. 
czyć i dzif,!ki temu uzyskać poważne 

oszczfdności. 

prac pel'sonelu służby ziirowh i 
referatów bezpieczeństwa pracy, 
4. warunków higienicznych i by-

:!:ywiołowy ruch współzawodnictwa I sięcznych, sprawność orgauiza~3·Jna, .ob· tu rodziny robotniczej." 
we wszystkich n~s~y.ch zakładach pra· niżenie kosztów han.dlowych i tcrmrno· Dokładnie opracow;;lne wytyc:zne 
cy ogarnął rówmez 1 handel uspołeez· we. sprawozde.wczośc. współzawodnictwa obejmują w 
niony. Oprócz tych decyduJących przy punk Ił pierwszym rzędzie uporządkowan:e 

Bawełna na nowych obszara.ch 
Sukces'1 radz;eckiei a~ronomit 

Ukraińska SRR staje się producen- \ W roku ubiegłym zaczęto kultywowa~ 
tern bawełny. Uczeni radzieccy obalili bawełn{' w obwodzie izmaiłową.kim, zaś 

twierdzenie, że bawełna może być upra· począw,zy od roku przyszłego powsta.· 
wiana t;ylko na ziemiach sztucznie zra. 11>~ plantacje baweln.v w obwodzie ode1t; 

szanych zn· pomocą ~ystemu irygacyj · kim, il11irpropi<'trowskim ornz w Zagłę· 

nego. WyhodowRli oni takie nasiona biu DoniE'ckim. 

Pomysł okazał sit w praktyce uza. 
s:idujony i celowy. Po obliczeniach 
stwierdzono, ie przyniesie on 418.656 
złotych oszcz~ności rocznie a prócz 
tego pozostaje do naszłlj dytipozycj1 
jeden t1ilnik za.pa.sowy. 

Ob. Janiak o1'rzymał za swój pom~ 
premię pienitżnt. 

J.KoBlima.nn 
Xoresl>Ondent fabryczny „Głosu·' 

ę PZPB Nr. 6. 

Pracownicv Hurtowni Spozywczo- towaniu warunków wspólzawodnic·twa w ok1esie od 1 Epca do 1 pa·ldzier-
Przemysłowej F .... .d Nr 1 w Lodzt pny- brane są również pod ,uwagę nie . mniej nika b. r. terenu z11kładu prac.v i 
stąpili w czel'wcu br. do tego szlachet- ważne, jak np.: punktualność i dyscy- n~jbliższego otoczenia z uwzg~.:dnie.-

plina pracy. mem este. tyc_ znego wygl_ąrl'!l .. fa. bryk1, ucgo ruchu, aby ptzez wzmożoną, bar- h d 
dzie,; zespolow• i sp1·11.wniej zorgan1zo· Warto podkreślić że do 1Yspółzawod- uruc om:enia urzą zen \lI%1E''1.CZ-

., ., • „ ' • tk . nvch 1 regularnego sprz-~t 3"11> całe-
waną, niż dotyehcza~, pracę, przy~zynić n1ctwa przy~tąp1h _be_z w~.lll ·1;1 wszy- go terenu zakładu prar. v W dz.e-
się do lepszych wyników. scy pracovrmcy naszeJ huitowm. d~inie podniesienia warunków h1-

Program nasz~go wsp6lzawodnictwa T. Cieślak gieny pracy, xa1 us;:>lełWn1enia 
obejmuje takie współczynniki, jak: WJ· prac personelu służby z!'i!'nw:;i, 
konanie preliminowanych obrotów m1e- k.orpspondent „Glosu" z PCH współzawodnictwo doty·~zy w sz.t.:ze-

bawełny , które się doskonale zaRk!ima Plunlncji> liawcłuy w wymienio1iych 
tyzowały na ziemi ukraińskiej. ohwodach h~tlą najdalej na północ wy-

Pierwsze plantacje bawełny ukraiń- 81tniętymi ;;pośród dotychczas istnieją· 
skicj powstały w ol>wodzie cher:;oft,kim cyth. 
n 011.stępnie w obwodzie mikolajewskim. 
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Kilka · kBrtek z h • t .•• 1s or11 Polski ••• Defilada łodzi żagło ych n· 

· Za ·kuli arni ekskomuni 
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T rzeba przyznać, :ie roarzeaia Il~. Ue­
rohusa w owym czaRie i czasa·~h 

późniejszych przyobleka.ły się w kształt 
rzeczywistośei. Już to działalność pa· 
piestwa już to krecia robota. poniektó· 
rych , ksi,żłt Ko,cioła pny wapółudzi1J.· 
le magnaterii ryły potęgt niejedne~o 
państwa, budowały intere~ polityczne 
na. rozkładzie królestw n& k~i~hva 
i księstewka ... 

E!tSKOMUNIXA I INTERDYKT 
INSTRUME!l"J.'AMI W 8LUIB.lE 

W ALKI POLITYCZNEJ' ltOtcIO!:....\. 
Z P.AltSTWEM 

Z n!llla jest ogólnis destrukeyjna rola 
papiestwa i ko•eielncgo motno· 

właditwa w nMzej historii. Zwła~zez& 
- jak wiadomo - w okresie piastow· 
skim rzynniki powyższe dokłada.ty 
wszdkkh wysilków, aby utrzymt.~ pań• 
stwo polskie w ittanie polit.yeznego rot· 
bicia, widząc w tym najpewniejszą rt· 
ko,jmię i gwarancję potęgi i l!wieekieh 
interesów Kościoła. 

Jednym ze środków, jakie w tej grze 
i walce o władzt i wplywy w pdstwi• 
stosowali wysl){!,y przedstawiciele kle· 
ru, była .. klątwa kościelna. Hojnie, na· 
der . hojnie używali, a raczej - nad· 
używali polit.ykicrzy duchownł tego 
typowo religijnego oręża dla poraehun· 
ków ewoich. z Piastami. 

I tak np. areybie\up gnieźnieński, 
Jakub ze ~nina, wyklina ksi.ęeia Wb· 
dysława II, ponieważ dzielny ten ksit· 

· żę pragntł- zj1>dnoezyć podzielcmt mię 
dzy synów Krzywoustego Polsk~. Zjed­

, noczenie zaś Polski, a więe jej potęga. 
nie leżało bynajm.niej w interesie arcy· 
biskupa. i pokumanych z nim magna· 
tów: osłabiało ich władzt i wpływy. 

W roku 1177 bisk11p krakowski Get11:0 
obkładał ekskomuniką. sprężystego 

Mieszka III i nń wiecu w Lęczycy ogła· 
sza... papieża najwyżsą wł11dzą. poli· 
tyczn'ą w ~prawach świeekil"h, 7,noszitc 
równo<'ześnie wszelkie świadczenia du· 

• ehowieństwa ' ta rzeez państwa polskie­
go. 

Wybitny organizator paf1Rtwowy, 
książę .Władysław Laskonogi, naraio;il 
~ały kraj ua interdykt papiria InM­
centego II, g!1y pozbawił kler bezpraw­
nie uzurpowanych przywilejów i pod· 
porządkow&l go ogólnie obowil!zują.cym 
w ówezeilnej Polsce prawom. Warto 
przy tej okazji nadmieni~, ii biskup 
poznański, Filip, patriota, który nie 
'posłuchał ntieszajęcep sit prawem ka· 
duka._ w wewnętrzne spra.wy państwa 
papi&& i interdyktu nie ogłosił - zo· 
stał przez Stoliet .lpostolsk' ~łołony 
ze !Wego urżędu. ·• .„" 

w pierwszej połowie xm wieku, 
książę •Ią.11ki, Bolesław tysy, za to, ii 
odciJłl . magnatów od nader uci\żliwej 
dla obywateli meckieh dziesitciny 
snopowej, zostal uroczyłcie 11"y)tlfty, 
ba, papież zlecił urzą.dzi6 na nieao wy· 
prawę zbrojn'ł• 
· Na tle zatargn o podatki, lttóryeh 
duchowieństwo w ogóls plaei6 nie chei& 
to, do.tknęła. elu1komunik& k1ięcia Ren· 
ryka V, a ksitźę sieradzki, Leszek 
Czarny, zo~tał obłożony interdyktem, 
ponieważ w swej polityce ~tara.ł aię fa· 
woryzowa6 miHta i odsuną.6 od ...-1adzy 
zdradżieckie i sprzedajne możnowładz· 
two. 

Nie ,,wymigał się'• od klątwy i po· 
pularrty „któl chłopków" - Kazimiers 
Wielki, n"raziwszy ei' poważnie wiel· 
możom duchownym opodatkowanil'm ich 
potężnyrh dóbr. 

KLĄTWA., J'AKO NAltLoJ'JDZIE 
EGZEKUCJI PODATKOWEJ 

ił adnżywana był& w ezerokim zakr;J· 
n sie kll!twa, dla celów fiskalnych ·pa· 
piestwa. 7 miut ałlą.skich ekskomuniko. 
wał w latach 1335-1342 kolektor pa· 
pieski Gallard de Carceribus z powoju 
zalegania w opłatach świętopietrza. Z 
tego samego powodu papież Benedykt 
X.II wyklęł biskupa, kapituł~ i całe du. 
chowień~t,wo diecezji wrocławskiej. W 
początkach XIV wieku padł ofiar11- in· 
terdyktu papieskiego biskup warmiń· 
ski, ponieważ nie doś~ sprawnie 'eiu·ał 
.,servitutium" na rzecz Stolicy Apo· 
stolskiej. Papież Urban V obkładał o· 
choczo „anathemlł'' kupeów i mtMz· 
czan, opieszałych w opłacie podatków 
kośeielnyeh. Za to s1uno „prze~tęp• 

8two'' szafowano klt-tW'ł w stosunku do 
plebanów i szlachty, chłopów i „łyków 
mie,iskich' '. 
Oręż raligijny stał się w ri:kach za,· 

chł11-nnych na bogactwa tegoż świata 
dostojników Stoliey Apostolskiej przy. 
ziemnym narzęd7..iem sprawnego egzek· 
wowania i wyduszaniit I'. o~6b '"·ieckieh 
i duehownych wysokieh podatków ko· 
ścielnych. 

KLĄTWA - JAKO AltODEK 
SZANTAtU ' 1 TERROlttr 

W połowie XV wifku toczył się pró· 
r.es sądowy o dziesięciny między 

kln ,ztorem w Tyńcu a plebanem i drob· 
ną. ~zlad1tą. z Lener. Górnych i Dol· 
n' rh. Proce~ był bard7.0 zawiły i wynik 
jego był dla opactwa tynieckiego ra· 
czej niepewny, ale od cZł'gM: ... kll!twa T 

W porozumieniu z Rzymem. naatra· 
szono pfobana i 11:1:Jaehtf z Lenez inter· 
dyktem kościelnym i „miecio; duchow· 
ny'', dobyty w tak brzydkiej sprawie, 
odnosi, oczywi~ele, zwyeię~two: pro· 
boszcz, Jan Mikołaj, poddaje sif „wy· 
rokowi bo?.emu' ', ba, czyni „coś wi~­
cej'' - przerażony klątwą.1 rozchoro· 
wuje si~ obłożnie i... umiera. 

W roku 14.56 dwóch k"iężv krakow· 
gkich popełniło kradzież pospolit\. Od· 
dano ich pod sąd miejski. I znowu: od 
"ze11:óż kls,twa 1 Biskuv krakowski rzuca. 

.„Przyjdzie jeszcze do tego, że złoty po::ąg królestwa ::oz~an:!.e zdrnz~Jta­
ny, a. każde wielkie państwo ro21łoi:on.e na czttry k~:~stwa; wtzdy dJpie­
ro b~e Jtości6ł wolny i n:ieuc1śnlouy pod ot•4;:iną w1ei:n~go koronowa­
nego ka.pła.na. ... •• Ta.kie świa.'°bu.rcze planu i margewa o swiccluej potę~ 
dze, Kościoła roił - czytamy w „Hi$torii papie~y i pap103•wa• • Rankego, 
- wytl"a'Wlly „polityk'' kl8!-"ykalny na. poczttku XII wiek 1, ks. Gtirohm. 

klątwę na. cale ,.be?,bożne'' miasto, któ 
rego sąd ośmielił się w~·d!lć wyrok n!. 
duchownych złod.1:it•i. Wiuni, uatur'l.l· 
nie, zostają uniewinnieni, a Kraków za 
zdjęcie interdyktu plad imć bi~kupowi 
nielichy haraez i 1800 korcy pszenicy. 

11 i<'uia. iż wiek XX to nic !'Za Rv Utz~· 
gorza \"Il. i ż niepc!dohna "ykli;1ać hi t­
frryzmu i fas7,Yzm 11, poni<' ll" UŻ ,.a n:ithc 
ma 1

' j C8t w:ri:, r·znie. orc:żc 111 rc łi .~ij n:nu , 
11 nie - politycznym.„ 

Pin~ XTI kkl;o prui.~zl'clł do porz:1•t· 
ku dz irn n " ~~o nad wolaj:j l',Vmi o pom -;tę 
do u1 eba zli rodma111i lnrlob:1jstwa, LA·-
1tit•1wkoil się 1:atomi:•st o „zhawienie'' 
wic1·11)·.-h, ,jt)Ż w_Yzwolcn,ych z bal'fm 
n.,·ń:<kiego ,jarzr11a fa~F-,V?. llllł, wi <'rn:.- ~ b , 

bnrlu.jącyrb pokój 1 sprawieJł i "~l- spo. 
łl' <' Zll~ , •. 

Kadużywanie kl1łtwy iacz~·ua ~ze· 
rzye niepokój publiczny. Ostatec.znie -
nie ma sprawy politycznej czy społecz· 
nej, cywilnej f q Y kamej, której by :11e 
dało się załatwi6 przy pomocy - int:}r· 
d?·ktu czy Pk komuniki. Kią.twa st"l,je 
się doskonałym 8rodkiem walki z każ· 
dym ruch«1m najlżl'jt<7.eg<> oporu przee1w 
świccldm interesom K°'('ioła. 

kamied za e:t.a~ów 1\azimierza J agieJ 
lończvka. WIAdca ów uważał, że gkoro 
biskupi z11jmo'l'l·ali równi<':i. ~ta11owL~ ka 
se1111torów, powinni - jako cqnmk i)o­
lityczny - liyć powoi~· " ani prze1. wia· 
dzt krajową.. 11 nie za;!ranicwą . ja ką 

jest. papi <'ż. Zgo<l11ie z tym przekona· 
niem, gd~· otworzył aię wakat na hisku· 
pa, ~azimier:e Jagiellończyk wi1rnował 
swego knurlyrlata, Gru•znyń~ k11•go, u1 ;i 
uznsjqc kandydata Rtolicy ApoRtol­
skiej. Rl!"nni<"kiego. Wy~lal wówc1.as 
pa.picż tzw. ,.breve" z ,,anathem:;" na 
króla, ale Jagidlo11cz~·k klątwy nic po 
7.wołil ogłosić, a Siennirki<'go i jego ad· 
hercntów wyrzueił z Krakowa, zagro_ 
zhn7.y karą. śmierc i t.nn, którry hy ou 
wa:i:yli ~if go popierae, 

. Kawiązując 1lo 11h' d1lulJn y<·h praktyk 
Śr <'duiowircza Pi us XII p•cihujc obce· 
ni l\ uiyl-. intrr<l.vktu jako środka [IOh 

1.)i·znl.'go szan l H żn i zn>traR1.enia. ja:.." 
i11• t1·umt>ntu ~pllh'~Z n <i'go rozkładu. '1:~1 · 
„pu nk t.' ', ocz.r"· iikie. nic prnr.id-'.H 
Nie żyjllln_v w «za ~aeh LaRkonogirg-o 1 
Le~z ka Cza nw go. Ste.t·. w dnu :',w.ęta 

~=.!~odny ratunek no wvpadek potrzeby Zbiór praw z roku 1505 zawiera po· 
st&nowienie, iż pod klątwę podpadajlł 
osoby, które duchowieństwu „c.zymą 
szkody albo obrazy btdź jawnie btdź 
ta..-mnie". Szerokie to otwiera pole do 
dowolaego ppsługiwania si~ orężem re· 
ligijnyµ1, jakim J>()dobno je8t interdykt 
tudzież ekskomunika ... 

Nauczka, udzidoua pnez ,Jag1elloń· 

' zy.k.a rozpolit~·kowanemu papil'Rlw11, 
nie poszła w laR: ~końezylo się miota· 
nie klqtw i a11111 hem na królów pol· 
skich. Nie ustał atoli zwyc zaj 11aduiy· 
wania ekskomunik i interdyktów w sto­
sunku do „zwv'kłvrh'' obn,·atrli, nic 
zaebowu.iących . nal••żytej ~ubonlyna.cji 
wob•e czysto świeckirj. polityki<>rski<>j 
działałnośd Stolicy A pMtol~ki<'j. 

Pomoc • • 
p1en1ęzna robołnikóW 

. '1.: 

dla 

„KLĄTWY lOtóLEWBKIE" 
WTG.ASAJ4 NA JAGIELLO~CZYKU 

P olitykierzy ·duchowni w swym nie· 
enym nadużywaniu klt twy kołe1eL 

nej dla bl'1Jdnyeh .eelów politye)lnych 
nie poprzeetali, oczywiście, na. Piast11.eh, .POLITYCZNY INTERDYKT 
ale próbowali aię równiei dobiera6 i do pT~TSA ·xu 
Jagiellonów. G dy w czasie ostatniej wojny podno· 
Sławetny biskup Ole•nicki nieraz stra sz1>no w Rzerokich rzeszach katolic· 

szył przesądnego Władyi;ława. Jagiełłę kich, iż papirż Pius XII powinien obło­
~ks~omuni~1h gd~ król ważył si~ żądać l ży6 interdyktem ludobójczy R~·RtE'lm rzą 
Jakichś śwrndczen od duchowieństwa . dów hitlerowsko . faszy~towskieh, ze 
na rz~z pańs~wa. . sfer zbliżonych do tzw. wyż~zej hi<'rar. 

Trafiła· atoh „kosa z klątwami" na cliii kościrliwj d11ly ~ię llły~zcć wyj:"lś· 

Akcja_ łączności mi-sta ze ws ą 
w świetle korespondencji robotniczych 

Sojusz robotniczo - chłopski zo- koszowej baw!ły w gośc'.nie u robot­
stał wzb0gacony o nową formę ników w Łodzi. 
współpracy miasta ze wsią, o akcję Gdy dawniej w akcji hi·~znościo-
lączności. we1 robotnicy spi{\szyli na wieś, by 

Akcja łączności miasta ze W!ią na ją poz.nać, zbliżyć się ze ;;redn!o- ! 
rastała stopniowo, przechodziła w:e- małorolnymi chłopami, to .>bP.c111e 
le etapów, nie zawsze no.dła właści- coraz częściej łódzkie za:darly pra­
wy charakt.er. cy goszczą chłopów w sw \lch mu-
Związki Zawodowe i podstawowe rach. Jak pisze korespon:ier.t na:,z 

organizacje partyjne słuszn::e zwr&.- - tow. Batory z Gazowni Miej,kiej, 
cały n!eraz uwagę na jednostronne ostatn!o ~· zapro~en!e Gaz,)wni ba 
działan:e akcji ~em0Ściowej, które wiła w Łodzi wycieczka młodzieży 
w prze112lłości polegało na ogół na ze wsi Witonia składająi::a .:iię z 58 
niesieniu wsi pomocy technicznej osób. w wyciecz:ce wz'.ęło również 
P~~~.zaJoł\.. fab~cine.. . .Niejedn~krot udz:iał 3 nauczyc'.eli fr 12 ro:iz:lców: 
me pomoc ta nie była wlaściwa, z Goście z Witoni z wielkim Zlłinte„ 
op!eki robotniczych brygad łącrno- reso•„aniem r.wied7.ili łódi:kie zakła­
ki miasta u wsią korzystaii rów- dy pracy, przy czym zadz'.engn :ęto 
nież i bofacze wiejscy. Braldn w serdeczne węzły przyjaźni. 
niej kontaktów klasy robntn!czej ze Należy przypomnieć, że w !Wląz­
średn!o- i małorolnymi chfopam! w ku 1. piątą rocznicą PKWN szereg 
dziedzinie kulturalnej, oświatowej i łódzkich ekip łącznościowych przyjął 
ideologiczn~j. ·na sieb.ie zobowiązan:a kon 'c-<>rnej 
. Obecnie jesteśmy świadk:im~ do- pomocy dla ws: . Zobowi .p . .i ~ ·a •e -
niosłych zmian na tym w:i·hy-n od- w znacznej mierze natury 1•!.lltural­
cinku ~alki o ugrun~owanie 3a.jus:z.u TI.:!j i ośwlatoweJ - zostały ;y:rnna-
robotmczo - chłopskiego. O _tym . ne z nadwy?ką. 
przeł~ie donoszą korespondenci ła- Obecnie w okrel'łe żniw pr7efl ro-
bryczru. botnlc7.yml -ekipami ł!v!znoś"l niln"b 

Z w · ązl·i Zawcdowe winny przyśt>~eszvć 
or~an · z .„c·e i~ as Pożvcz~~owycb w fahrvka('h 
Gdy zdarzyło się przed woiną, nia lud:i:i chorych. Jeżeli petent 

Żc-' robotnik potrzebował koniecz wymienia jako powód swej proś­
nie pomocy pien· ężnej - a ta- bv konieczność przeprowadzenia 
ka potrzeba zachodziła bardzo remontu mieszkania, wówczas 
czę~tQ - zdany był całk0wicie jeden z członków . rady za­
nu łaskę losu i... lichwiarzy. kł2dowej osobiśc' e sprawdza, czy 

Dziś. każdy już wie, że Rady rzeczywiście remont jest ko.nie­
zakładowe ws~ys+k•ch fabrvk dy czny i w jakim stopniu . Z fundu 
sponują co miesiąc tzw. fundu- szu losowego korzystają w PZPB 
szem losowym, stanowiącym 0.5 Nr 3 w 98 procentach pracownicy 
proc. globa1nej sumy wypłat . . W fizyczni. 
wvpad1rn choroby pracownika Prócz tego Wydział Socjalny 
lub członk1 je'{O rodziny, ś1ubu, dysponuje specjalnym funduszem 
narodzin dziecka itp wydarzeń. w wysokości około 800 tysięcy zło 
specjalna komisja przyznaje pe- tych, prznnaczonym na pożyczki 
tentowi jednorazową pożyczkę zwrotne dla robotników. Fundusz 
bezzwrotną, w wysokości od 3 do ten powstał z nagrody pieniężnej 
5-ciu tysięcy złotych W · PZPB jaką zakłady otrzymały w ubie­
Nr 3 np. w bieżącym miesiącu głym roku z Zarządu Głównego 
skorzystało z te.i zapomogi około Związków Zawodowych, z pew-
80 pracowników, wyczerpując. nych kwot pozostałych jeszcze 
fundusz 220 tysięcy złotych. .PO remanentach poniemieckich 

- Staramy się przyznawać ra oraz z dochodów z zabaw. 
czej niższe zapomogi, aby jak naj Stanowi on obefnie fabryczną 
większa ilość osób mogła z nich kasę pożyczkową. Tow. Zalepa, 
korzystać - wyjaśnia przewod- kierownik kasy, udziela peten­
niczący Komisji w PZPB Nr 3, tom pożyczek również w wyso­
- tow. Piekielny. - Przede l kości . od 3 . do, 5 tysięcy zlotych 
wszystldm uwz!!lędniamzpoda- które spłacane są potem na bar-- J';G•a:r„._1'111.-.w: -~,..~ ..... -~ 

' ' 
dw dogodnych warunkach i ~ 
wiście bez żadnych procenłów.. 
W ciągu miesiąca <>d 30 do 4.& o-­
sób korzysta z tych pożyczek. 

Oba te źródła pomocy pieni• 
nej nie wystarczaill jednak dla 
załóg dużych fabryk. O'kaZQje 
się, że można temu zaradzić w 
hardzo prosty sposób. NiedawnG 
Związki Zawodowe przyst\piły a 
projektem, aby każdy pracownik 
opodatkował się przy wypłacie w 
wvsokości 20 złotych, w ten ap&, 
sób powstałby poważny funduu, 
z które~o moqłaby korzystać zn• 
cznie w' ększa. niż dotychc:iaa, 
ilość pracowników, Np. w PZPJł 
Nr 3, Uczących 9000 praooWlli­
ków, już po uoływie miesij\ca z 
tych 20-to :tłotowych składek z~ 
stałby stworzony fundusz w wyso 
kości 360.000 •-złotych. Przy koA­
cu roku każdy z członków kaą 
mógłby wycofać swój depozyt, tl 
bo też przelać go na rok nutt­
pnv. 

Projet ten przypadł robot!rl-
kqm do przekpnania. Od kil~n• 
stu dni wiP.lu _ już zgłasza 1łę ~ 
Referatu Socjalnego z zamia'eft\ 
wpłacenia pierw„zy,ch akładek. 
Cała sprawa jednak chWi.i~wo ut­
knęła na martwym. punkcie. zw.i' 
zki Zawodowe bowiem zastrzełłf 
sobie, że dostatczl.ł w ·t~ :ee1Q. 
si;>ec~alnych deklaracji, hez ~ 
n:Pnl'l których nie moina •nyj·· 
mować żad~ych zapillew. 

Dotychczas jednak referaty ee 
cjalne obiecanych deklaracji nie 
otrzymały, zaś robotnicy nieeiu„ 
pliwią się, gdyż chcieliby jak "-aj­
prędzej powiększyć •wą kasf} ~ 
życzkową .Może więc Związ~i Za 
wodowe pośpie~zą 11ię z wy~ona· 
niem swego projektu, dająe tym 
wyraz prawdziwej troski o do­
bro klasy pracującej . Zwiądci Za 
wodowe w !nny współdziałać ęrzy 
organizowaniu nowej formy ·po­
mocy dla robotników w tyc.h fa· 

Korespondent „Głosu" ~e z;e:ln~ ze wsią stoi szczel!(6lnie pilne :rac!a­
czony~h Za~ładów Przemysł•J ~·?n· nie - pomóc rnbotnikom rolnym 
fe~cy}nego .m. Stopczyka po·.v.ana- oraz chłopom mało- i ,;rednioroln~·m 
mia nas o nowym socJJ.ll:łtycwvm w upn~tnłł'r.iu I 7Wfi>7i1>niu plonE,w. 
styl~ ~acy w Walewicach - I>?W. Pod hasłem ~wykonania te,so 1a­
ł~W1c~1, który pows.tał '!' w~,k~ dania łódzk'.e zakłady pracy org1mi 
OZ?'WlOnych k~mta~tOW abr~czn~J zują W na.ibliższą niedziC'łę ffiR'.lC W e 
ek!J?Y ~ącznośc1oweJ z Pań~tw~wym wyjazdy na wieś. 
Ma3ątk1em Rolnym w W1u~w1cach. 

Pochód przez nowootwarty most SI!\ sko - Oąbrowski w l\tolir~· w l\nlu brykach gdzie jeszcze ena ł\i• i~t- " 
święta Odrodzenia nieje, W majątku tym, na wzór z.1kła­

dów przemy.'.!łowych mii>jsk'.ch, 
wprowadzono jut 1tałe narady wy­
tw&rcze z udziałem i przy pomocy 
robotników Zakładów im. Stopczy­
ka. Dzięki wzmożonej czujn•Jści na 
odcinku produkcyjnym, w m~jiłtku 
nie tylko znane są jego plany pro­
dukcyjne ogółowi robotników rol­
nych, ale plany te bywają stale kon 
trolowane. 

Obecn!e fabryczna ekipa łączności 
miasta ze ws!ą pomaga chłopom w 
zradiofonizowaniu Vl•S'i. 

Jak nam donosi korei;pondent 
· „Głosu" z PZPW 39 . tow, Jan Ol­
kusz, w ramach akcji hFz11oścl ze 
wsią Wola Pękoszowa nie tylko 
urządzone zostały kursy .szlrnlenio­
we w zakres!r. mechan!zao::ji, :-i!e za­
razem ułoga PZPW 39 z:e szczeg·~l~ 
niejszą troską zaopiekowała 5 ;ę diia­
twą tej wsi. Ostatnio w ramach tej 
opieki dzieci ze szkoły w Woli Pq-

\VY}OlYCII­
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Ofiarny wysiłek pracy górników 
polskich i YnmagaJący się !!ta.le ruch 
wapól?.awodnlctwa w naayeh ko· 
palniaoh sprawia, te wydobycie wę-
1'1& u nas wykazu.le nieprzerwany 
wzrost. 
Już obecnie Olf!WJftęliśmy llośel 

wydobytego węwla, pn.wie dwukrot~ 
nie pr.zewybzaJlłCe stMt z r. 1938 
(18,1 mlllonów ton - ,5,5 milłonów 
ton). 

•Or.) 

w.u ww M+n:IWW„14 WEIBS. 

Dn;a 24 bm. przybył do Warszawy na gościnne występy nej, czerpiąc z bogatej skarbnicy 
zespół balettJwy Pa1\stwowego Akademickieito Teatru Wiel- tańca ludowego. z którMo słynie 
kiego ZSRR w Moskwie. Po niżej podajemy artykuł poświę- wielonarodowy kraj radziecki. 
eony baletowi radzieckiemu i zawierający program występów W teatrach baletowych poszcze-
zespołu w Polsce. gólnych republik wystawia się 

Po triumfalnvch występach baletu rosyjskiego w Paryżu pantominy i divertissement bale-
które odbyły się 40 lat temu, jest to pierwszy w y jazd zespo- towe, oparte na tańcach kauk11s-
łu baletowego na gościnne występy zagranicę. k ich przepojone wdziękiem i pla-

styką narodów Azji $rodluiwej, B al et, który w Rosji carskiej życie obraz;y lite r ackie Puszkina, liryką tańców Ukrainy, czy · też 
był sztuka. przeznaczoną Lermontowa, Gogola, Szekspira, Białon1si. 

jedynie dla wybranych, jest w Balzaka. Lope de Vegi. Na uwagę -=· ~ * 
kraju radziPckim jednvm z ulu- zaslu~ują m. in. takie przedsta- W tournee po Polsce weźmie 
bionych widowisk szerokich rzesz w ienia, jak ,,Fontanna Bauczvsa udział !18 artys tów baletu oraz 
które stały się miłośnik'lmi i zna raju" .. ,Jeniec Kaukaski"; „Pa- kilku p ianistów, skrzypków l wio 
wc~mi tej gałni sztuki . nienka - chłopka"; „Jeździec Mie lonczelistów. Kierownictwo arty-

Balet radziecki słynie nie tyl- dzianv": „Ta r;i ~ Bulba". „Romeo I styczne zespołu spoczywa w rę­
ko ze swych wspani ałych prima- i .Jul' a"; .,Wę!'iołe kumoszki z kach znanego baletmistrza, zasłu 
ballerin. Znam• są również dosko 
nałe zespoły Moskwv i Leninqra 
du oraz niedawno powst;:iłe tea­
try baletu, które zasłynęły we 
wszy i;tkich stołkach republik 
związkowych i w w '.elu centrach 
przemvsłowych ZSR~ jako ośrod 
ki ,sztuki choreoo;raficmej 
Rząd radziecki. którv otA cza 

Gw~azdy rarizieck;ego bal.et•' 
na scenach polskich 

stałą opiE"ką wszelkie d ziedziny Windsoru" Szeksp ir a i wiele in~ żon.ego artysty RSFRR, laureata 
nagrody stalinowskiej. Michała 
Gabowicza. 

sztuki, również i baletowi po- nych, 
mógł wkroczyć na dro~ę reali z~ 
mu. 
Kontynuując i rozwijając wspa 

niełe tradycje rosyjskie go bal etu 
klasycznego, który cieszył się o­
gromnym uznaniem na calvrn 
świecie, ba let radziecki pod o­
żywczym wpływem wi0lkich idei 
społec:r.eństwa socjalistycznego, 
heroiki budownictwa I w ,i lkl o­
siągnął głęb ' ę treści psychologi­
cznej i zdobył ogromnv zak r es 
środków realist:vcznej ekspresji 
przeżyć i uczuć ludzkich W wie 
lu wspaniałych kreacjach chore­
„5trafowie radzieccy wcielili w 

Role główne kreują wychowan 
kowie Moskiewskiej Szkoły Bale 
towej - artystka ludowa ZSRR, 
lauro1tka nag rody stalinowskiej, 
Olga Lepieszyńska, znana publicz 
ności poląk ! ej ze swych wystę­

pów w r . 1945, laureatka nagrody 
stal i now~k~ei - Irena Tichomi-

Przed rewolucją czynne były w 
Rosji dw ie szkoły baletow e w 
Moskwie i P eter sburgu . Obe cnie 
Związek Radzi <-cki liczy 30 szkół 
baletowych, W najlepszych - do 
których należy zal i czyć najs tar­
szą szll;olę w Leningradzie, istnie 
jącą już 211 l at i szkołę moskiew 
ską, k tór a n 'eclawno obchodziła 
175-lecie swego is tn ' enia, wykła­
dowcami są _ słvnni artyści bale r c-wa i Zofia Jgołowk' na , zasłuże 
tu , m artyści·· ZSRR Meiof"ner 

W v~ dr-.11„ 0 t ap.iec klasyc?.n y Preobrażeński i Raduński, artyści 
baletmistrze radzieccy r ozszerza-I Hofman, Tomski, Czerkasewa, 
ją środki ekspresji choreo;raficz Peorowa, Gotlib, Pospiechin; Ga-

.J 

lecka Kapustina, Borysew, T•ra- · 
banow, Żdanow i inni. 

Arty~ci Teatru WieJk'ego wy­
kon~ją w Pol„ce sceny z rosyj" 
skich baletów kląsycznych i n„ 
dziPckich: drugi akt „Jezic>r;a ~­
bedzierro", trzeci akt baletu 
,.Dziadek do orzechów", ada«i() 
i wariacje ,.Anrory z czterema ka 
walerami", ,.Spiftcęj królewny" 
Czajkowskiego trzeci' akt baletu 
.. Fontan:na Bakczysaraju" I. Asa 
f' "Wa oraz ..:.._ w całości - baiet 
„Coppelia" Delibes'a. 

Ponadto zespół wykJaa .,Chopi 
nianę", opart~ na motywach Cho 
pina ora7. .. M1u:ue'.<<1' i „Kra.\)EI· 
wi<ika" Glinki. ~" 

Prócz te'{o publiczność pol.ąka · 
zobaczy niezmienie interesuj-ce 
tań,:::e klasyczne i chara~tery~t.y- • 
cme z baletów „Plomień Plłry„ 
7.a" Asafiewa, duety z „DQn tct„ " 
chota" Minkusa, ;.KoJlika - Gar:.. 
buska" Pun i i wiele innych, ' 

Obok tych widowisk przew\du· 
jp się kilka koncertów z udzi._~ , 
łem Olgi Lepieszyńskiej Mjcbda • 
Gabowip.za i Włodzimierza Preo.::· 
bra7.eńskiego. < 

Wszystkie widowiska 1 wiecio· 'i 
ry baletowe odl:>ędą się w pełnej 
opraw ie dekoracyjnej z towarzy 
~zeniem najlepszych orkiestr pat 
skich przy udziale' s~nyp)ców ł ·'- \~ 
wiolonczel istów Teatru Wielkl.e• 1 • 

go pod dyrekcją A. Rojttnana. 
Artyści baletu Teatru Wielkie 

'!O zabawią w Polsce trzy tygod­
nie. 

Tournee radzi eckich mistrzów 
choreograficznych stanowi jeµ­
cze jeden dowód serdecznej przy 
j aźni , łączącej obydwa bratnie „ 
narody · · 
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Kronika · Piotrkowa Po.nad m·iliard złotych na inwestycie lnteroełoc/e nastych czvt•ł~llców 

Naprawić chodnik· 
na ul. Stalina 

w ramach Planu Sześcidletniego dla naszego powiatu Na ulicy Stalina przed posesja 
mi Nr 13, 15 i 19 stan chodników 
pozostawia dużo do życzenia. Pły 
ty są popękane albo ich w ogóle 
nie ma. Na skutek tego w dnie de 
szczowe tworzą się tutaj kałuże, 
które uniemożtwiają po prostu 
przejście. 

KOMU WINSZUJEMY 
o~, ..... artek, dnia 28 lipca 1949 r. 

Dziś : Inoccntego 

W ramach Sześcioletniego Planu 
na inwestycje w naszym powi:-c~e 
przewidziano 1.117.496.000 zł Z le 
go na fundusze własne przypada 
302.160.000 zł. 
Najpowatnbje:;ą no-,yc_h w t:1m 

Planie zajmuje szkolnictwo. N a bu 
dowę nowych gmachów, na re 
mont oraz umeblowanie pomie<iz 
czeń szkolnych przeznaczooa zo 
stała suma 342.083 tysięcy złotych. 

Druga co do wielkości suma 
197.900 tys:.l.)cy zł. przezl'laczona 
jest na budowę crterech Dom()w 
Kultury, na biblioteki gminne oraz 
na budowę 53 klm. linii wvsokie~o 
napięcia. · dzięki której zelektrvfi 
kowane zostaną. 13 mi.cj::;cowośr:i. 
Z sumy tej wybudowane zostwą 
równie 3 radiowęzły oraz ~dzie 

-o­
WAŻNłEJSZE TELEFONY 

Straż Pożarna 10-72 
Pogotowi(!! lekarskie - nocne, 

Stalina 45, tel. 15-87 
ul. zradiofonizowanych !'i7 miejsc'>WOŚ 

ci w naszym powiecie. 
Szpitąl Sw. Trójcy 10-70. 

-o--

KI N A 
Kino ,.Bałtyk" wyświetla film 

produkcji polsk'ej pt. „Ulica Gra­
niczna". 

Kino „Polonia" wyświetla film 
produkcji polskiej pt. ,,Ulica Gra­
niczna". 

r 
Adres Redakcjl: 

Piotrków. Al: 3 Maja 4. Intere­
santów :{>rzyjmuje się codziennie 
(prócz niedziel i swiąt) od godz. 15 
do godz. 18. 

-o-
Rozdzielnia „Głosu P;otrkowskie­

go", ul. Slowackiego Nr 26. 
· . Tel. 15-4.0. 

Poważna pozycję w Planie Sześ 
ci.oletnim dla naszego powiatu zaj 
mu.ia rozbudowa dróg. Praewidu.fo 
się budowę 49 kim. drói? gminnych 
oraz budowę 6 kim. dróg powiatn 
WYch. 0?-"0'.ny k-Js:>:t tych inwC>sty 
cji W"nicsi~ 197.463.000 zł. 

W dniu 30 bm. o godz. 18 tej 
odbędzie się zebranie członków ('.r 
ganizac,ji Podstawowej PZPR Pl'ZY 

Unędzie Skarbowym w Piotrko 
wie. Prelegent tow. Wolnieki. 

W dniu 31 lipca o godz. 9 tej od 
będzie się zebranie członków Potl 
stawowej Organizac.U PZPR przy 
Powiatowym Zarządzie Drogowym. 
Prelegent tow. Zmysłowski. 

Ka budowę cz!:::i'::{lb o§: .::.:>w wtedv jeżeli zapewnimy d, „.atecz I trzy lecznice weterynaryjne, któ 
zdrowia przeznaczona została rów ną il::::§ć zdrowej paszy. Uzyskać rych persooel roztoczy stały dozór 
nież z~er.zna sumi:-.. Oś::>:Ud te wy to można poprze?. racjom.\h:ą upra nad stanem pogłowia bydlęcego. 
bmi'.)w;i „... 7." '"t " n" .„ J\-..., 1cń"!l<u, wę łąk i pastwisk. Rząd nasz do W celu nabżyt:e"'o zabez1)ieci:e 
Ręcznie, Wolborzu i Woli l{rzyszto ceniając nalc::':11cie to ważne zaga<i nia wsi przed poż'lrami W"t · : . iil 
porsl.d~j. Poz• t ym prz~widuje się nienie przez.naczvł w ramach Pła nych zostanie w ramach Planu 
wybudowanie 7 k~,ielisk k::-sz!::m nu Sześcioletniego na podniesienie Sześcioletniego na terenie naszego 
14.468.000 zł. kultury łąk i past.wis1{ w naszym powiatu 45 remir. strażackich. za 

Zamieszkali tutaj robotnicy e.­
pelują do Zarządu Miejskiego o 
naprawę chodn:ka. 

Abv z."ncwnić ludnrt--:i do; ' ' - -z powiecie sumę 133.350.000 zł. kupionych zostanie 6 S?.mochodów 
ną podaż mięsa i nabiału. należy I Aby zapobiec W'·huchom epide z motop·ompami. 30 motopomn 35 
zwiększ"ć pogłowie bydła i t „~-~ v mii chorób bydlecych post:-·· - - ~·io sikawek ręcznych oraz 31.C::'J m'.r. 
chlewnej, co r,-··· --- , __ c +"1kolno w powiecie naEzym wyb·.: ·' ---; 'Ć weży. 

Robotni.cy 
(Nazwiska znane Redakcji) 

Studenci z obozu naukowego w Sulejowie 
rozpocz~li prac~ inwent·aryzacyjną 

Niedawno donosiliśmy, że w Su 
lejow·e koło Piotrkowa zorganizo 
wany został obóz naukowy stu­
dentów historii i sztuki, których 
zadaniem jest przeprowadzenie 
prE.c :nwentaryzacyjnych na tere 
nie nas'!:ego powiatu oraz przy1eg 
łych m:ejscowości. 

Po ukJńczeniu wstępnego kur 
su instruktorskiego w dn'u 23 lip 
c::i wyruszy;y w teren samodziel­
ne grupy i\ Nentaryzacyjne. 

Uczestnicy Obozu podzieleni z0 
stali na 10 grup terenowych w 
składzie 5-6 osób. które prowa 
dzą pracę w terenie pod kierun­
kiem instruktorów i ich zastęp­
ców. Pra.cc,.m~ objęte zostały na­
stępujące miejscowości: Podkta: 
sztorze, Opoczno, Kłonna, Odrzy­
wół, Nieznamierowicc, Klwów, 
lfadź, Sulgostów, Białaczów, Giel 
n'ów, Smogorzów, Przysucha, 
Skrzyńsko i Skrzynno. Zależnie 

od okoliczności sporządzono szki 
ce oraz odpisy i sprawdzono zapi 
sy archiwalne. Mater'ał uzyskany 
w dniu wyjazdu opracowany jest 
w przeciągu następnych 2-3 dni 
w Obozie. 

Poza wymienionymi grupam· 
praco.wały w terenie następujące 
sekcje: Sekcja Badania Sztuki Lu 
dowcj - w ;...',tuźnie i Stud~jałlneJ, 

Sekcja Fotograficzna - w Sule­
jowie, or<i' Sekcja Prehistorycz­
r:a - w Śródce pod Przysuchą. 

Grupy Studentów Zakładu Ar­
chitektury Polskiej prowadziły 
prace pom'arowe w Białaczowie, 
Przysuchej, Smogorzowie, Skrzyń 
sku i Komorowie. 

W dniu 22 bm. delegacja Obozu I PZPR tow. Szczypiorskiego Ę'.ran 
Naukowego rewizytowała kolonię c'szka i inspektora szkolnego oś­
w Tarasce. Po zw:edzeniu kolonii wiaty dla dorosłych, ob. Banasz· 
odśpiewano szereg pieśni. Bur- kiewicza Bronisława. 
mistrz m. Piotrkowa or~z !;01. Po zwiedzeniu terenu obozu 
Mancewicz w przemówieniach Kom'sja zapoznała się z wytycz­
swioch podkreślili rolę i zadania, nymi pracy naukowej, z progra­
j akie czekają młodz:eż. mem i warunkami pracy, z ogól 

W dniu 22 bm. przybyła do O- nym charakterem życia obozowe 
t·ozu Komisja, przeprowadzająca go oraz porządkiem dziennym. 
inspekcję obozów i kolonii na· te Członkow:e Komisji wyrazili 
renie powiatu piotrkowskego. Ko swe zadoevolenie zarówno z orga 
misja składała się z 3 osób - z nizacji jak i pracy i przy~biecali 
przewodniczącej Miejskiej Rady orzesłać do obozu odbiornik ra­
N arodowej Piotrkowa ob. Sala- • diowy, którego brak tak bardzo 
kowej Natali', kierownika Propa daje się uczestnikom obozu we 
gandy przy Komitecie Miejskm znaki. 

Rejestracja młodzieży do SP 

Załoga Fabryki , Sklejek oszczędza 
I ' ~ • 

Grupa architektów, której pra­
ce pomiarowe, prowadzone w 
Przysuchej pod kierunkiem inst­
ruktora Z Tomaszewskiego do­
biegają końca, urządziła .w miej 
scowej Szkole Rzemieśln · czej po 
kaz wykonanych przez siebie 
} rac. Pokazano plany, przekroje, 
elewacje, rysunki szczegół9w ar­
chitektonicznych i zdobn:czych 
oraz widoki perspektywiczne. 
Wystawa cieszy s~ę wielką frek­
wencją. 

Referat Wojskowy przy Zarzą 
dzie Miejskim podaje do wiado 
mości, że młodzież męska rocz::ika 
l 934, zamie!:!-zkująca na teren'.e 
p· Jtrkowa oraz młodzież żeńska 
rocz-tików 1933-34. podlew.i. reje 
stracji Powsz!'<:hnej Organizacji 
„S!u.:'.::ia Polsce". • 

w.inna się zgłosić natychmiast do 
Referatu Wojskowego w gmachu 
Zarządu Miejskiego pr;,u ul. Sło 
wackiego, Jeżeli zachodzi wypa 
dek, że podlegający rejestracji 
przebywa poza terenem miasta na 
koloniach letnich czy też w obo 
zach, obowiązku rejestracji winni 
dokonać rodzice. Winni niesbwien: 
nictwa pociągnięci zostan!!, do od 
powiedzialności karnej. 

' . 
W ramach ogólnopaństwowego 

planu oszczędnościowego pracow 
nikom Fabryki Sklejek w P~otrko 
wie przypadło zaoszczędzić sumę 
10 milionów złotych. 

cję, to wzrosn1e produkcja oraz 
rentowność zakładu. Obecn:e w 
szrankach współzawodnictwa 
znajduje się 70 procent załogi; w 
niedługim jednak czasie współza­
wodnictwo obejm'.e całą załogę. 

Do osiągnięcia większych osz­
czędności znacznie przyczyn'ają 
się narady oszczędnościowe. W to 
ku dyśkusjf pracownicy Fabryki 
Sklejek przekonali się, że istnie-

ją większe możliwości oszczędza­
nia niż sa:rr..i dotychczas przypusz­
czali. Pom:mo iż system oszczędza 
nia prowadzony jest tutaj zalep­
wie od kilku miesięcy, pracowni 
cy zdobyli w tej dziedzinie znacz 
n1.. doświadczenie. Wysuwane 
przez robotników projekty wska 
zują coraz to nowe metody usu­
wania marnoh-awstwa i rouzut­
ności. 

Re.iestrac.ie prze"'rowadza Rl'!fe 
rat Wojskowy Zarządu Miejskiego. 
Młodzież, która nie dokonała do 

tychczas obowiązku rejestracji, 
Przed paru dniami odwiedziła 

Obóz Studentów Sztuki delegacja 
kolonii młodzieżowej „ Tara~ka". 
Młodzież szkolna wy.konała szereg 

~~d~~0~~~~~~h pieśni przy ogni Załoga ,,Pio:trkowianki'' 
Kolega Mancewicz wygłos] ga I •„ 

wędę •. w ~tórej przedstawił. c.ele, ftlO ~u-cęsg W pracq 
~rgamzac1ę pracy naukoWeJ 1 0 -1 · Produkcja siw-alni Spółdzielczo- I nościowym. Ustanowiony prz~ 

Jak nas infofmuje k:erownict­
wo zakładu, . zobowiązanie to zo­
stanie przez załogę przekroczone. 
Zawdzi~czać · to należy przede 
ws'zy$'NriW.'1zallitlresowan~u .i wy­
siłkowi całej.. z..1tło.gi. Oszczędność 
prowadżC':..a jest we wszystkich 
C:ział.ahc~.i;od.ukcjL - „~.~ 

ozu. Robotniczej - „Piotrkowianka" administrację plan oszczędnośeio-
--------------------..;....--------------------- wzmaga się z każdym miesiącem. wy na rok 1949 w wysokości 

ROBOT. NICY 1· . M•. "·onZIEz· Plan pródukcyjń'V na i-Q){ 191-9 131.000 złotych został samorzut.. 1.J wykonany został już w 128 pro- nie podniesiony przez zarogę do 
' centach. Wyniki te załoga zawdzię wysokości pół miliona złotych. 

Robotn'.icy, zatrudnieni przy tak 
zwanych nożycach, które wyci­
nają arkusze fornieru, zwracają 
uwagę, aby arkusze wycinane by 
ły , równo. PoII).:mo to niejedno 

pomaqają przq żniH'ac11 · cza. do-brze zorganizowanemu Rozwija się tutaj również życie 
współzawodnictwu indywidualne- kulturalne. Ostatnio co parę dni 

krotnie zdarza s: ę, że arkusz ule Akcja żniwna na terenie powia 
gnie ·rozerwanią lub· zostanie nie tu piotrkowsk:ego jest już prawie 
r(>wno wycięty. ·w tym wypadku na ukończeniu. Do przyśpieszenia 
surowiec nie idzie do odpadków zbioru plonów w znacznym stop 
jak było poprzednio. Każdy 'płat niu przyczyniła s:ę pogoda w po 
zostaje odpow:ednio wyrównany niedziałek i wtorek. Wykorzystu­
i· sklejony, co ,pozwala na wyko- jąc sprzyjające warunki atmosfe 
rzystanie go do dalszej produkcji. ryczne Państwowe Gospodarstwa 

Znaczne oszc:t~dności osiąga sie Rolne w piotrkowsk:m robią 
również przez oszczędne zużyc'.e wszystko co mogą, aby zebrać ży 
~lęju„ . Przez racjonalne zmniej- to na czas do stodót. Podkreślić 
ś~n,ie zużycia kleju na 1 metrze należy społeczne wyrobienie na­
s~eściennym sklejki uzyskuje się szego społe~zeństwa, które rozu­
oszczedność w . wysokości 2 tys. miejąc znaczenie sprawnie prze 
z~otych. Oszczędza się. równieź na prowadzonej akcj; żniwnej śpie­
smarach oraz na innych pomocni szy z pomocą. 
czych · artykułach. Załoga rozumie I tak w ostatnich dniach z po­
jednak, że najpoważniejsze osz- moc:ą PGR~wi w Pytowicach po 
czędności dać może dobrze rozw: śpieszyło około 130 mieszkańców 
ll;ęte ~'Spółzawodnidwo pracy., okolicznyc.h wiosek. 
~dy wszi:cy staną do współzawod W PGR w Bogusławicll(;h po­
nictwa o lepszą i większą produk- śpieszyła z pom9cą młodzież Z~IP 

Smutny epilog 
·są.d Ok1·e1o?;owy w Piotrkowie 

w dniu Hi lipca 1949 r. rozpozna 
wa.I sprawę · awanturniC'zych 
młodzie11.có"' . w:oi Cieblowice 
gminy 'lf new.el, Jakulba Golew­
.<ikiego, Leon.a Piotrowskiego. 
St~fa....,<i Kc?.::ira or::-~ 7.C v1si Bi "ł'>-

brz~i MariaM i Adama Kose­
laków, oskarżonych o wszczęcie 
na zabawie bó.iki. 

Akt oskarżenia zarzucał o•sk?.r 
żonym. że "'fi wsi Cie-blowice na 
zaba\\'ie w świetlic~' straży oginio 
wei. Kozar z Golewsk.im wszCZ(' 
li kłótnię z której w~·wiązala się 
M.ika. Do hó.iki tej prz~·łącz~1 li 
s"'ię Pio1rowski i Koselakowk 
w· to.Ku Miki Go!~wski uderzył 
prąd.nic~ strażacką. Kozare w 
no" t'.lk silnie, że ten padł, stra-

wesołej · zabawy 
ciwszy przytomuość. Oględz.iny 
<;ędowo-leka.r!'ikie wykazah'. że 
KO'zara od uderzenia d<>z:·nał zła 
mania kości nosowe.i, skutkiem 
czego dłuższy rzas chorował. 

W '"'' n iku rozpra wv są.dowe.i, 
~ąd i;kazał Golew-skiego, jako 
!lp1·a '':cę okf-l 1eczenia Kozara -
na Jeden rok \dęzienia, ])07.0sta 
łych zaś uczes tników hójk1: 
i\fariana i Adama J{oselaków, 
ora'l. S!Pfana Koznra po 
szeM mier,;ięcy '"i~zi enia. Udzia,ł 
w hójce Dąbrowskiego nie z.oi; lal 
na ro;r,prawie potwierdz·on~·. wo­
bec C'zego f':,.d uniewinnił go. 

Na szcz~gółn~ uwagę zasługu­
je skazanie za uczestnictwo w 
bójce. również nokrzrwd zonego 
w inie.i Stefana Kozara. (se) 

_ Złodzieie przędzy z fabryki 
ukarani przez są·d piotrkowski 
Sąd Okrągowy w Piotrkowie 
:j-,o::na·wał s.prawę mie!:zkańców 

· ~n:aszawa Mazow'. eckiego Cze­
<awa Koc ka i Henryka Jędrzej­
cz3.ka, o~karżonych o kradz ' eż 
prz~dzy z fabryki. 

Na rozprawie sądowej wina 
obu oskarżonych została potwier-

d1ona, w wyniku czego Sąd ska­
zał: Koc ka za kradzi.eż przędzy­
na dziewięć miesięcy więziena. a 
Jędrzejczaka na jeden rok wię­
z' enia z utratą praw publicznych 
i obywatelskich praw honoro­
wych na okres lat dwóch. 

z Sulejowa. Podkreślić należy jej 
sprawność przy zbiorze żyta. Na 
wyróżnien:e zasługuje zespół 32 
dziewcząt, który wzbudził podziw 
wśród robotników rolnych. 

Podobnie sprawa przedstawia 
s:ę w PGR w Dobiecinach. Dzię­
ki pomocy obozującej w pobliżu 
młodzieży ZMP-owskiej żyto pra 
wie już skoszone i obecnie zwozi 
się je do stodół. 

Robotnicy fa.bryki PZPB w Mo­
szczenicy postanow:li pomóc ro-

botnikom rolnym majątku PGR 
w Woli Kamockiej. Wyjechała 
tam grupa złożona z 30 osób, któ 
ra pomagać będzie aż do zakoń­
czenia zbioru żyta. 

Pódobn'e przedstawia się spra­
wa i w pozostałych majątkach 

PGR-u. Robotnicy, młodzież i or­
ganizacje społeczne śpieszą z po­
mocą rozumiejąc, że sprawne za­
kończen' e akcji żniwnej leży w 
interesie wszystkich. 

mu i zespołowemu. Między inny-
mi na czoło wysuwa się przodow 
nik pracy ob. Sochacki Leon, któ 
ry systematycznie osiąga 163 pro 
cent normy. N~tępnymi z koiei 
stale v1ryróżniająoymi się pracow 
nike.mi są Sobi2:::zczak Marić>n, J~tó­

.ry osiąga 140 procent normy oraz 
Dolna Czesława. 

Oprócz sukcesów produkcyj_ 
nych załoga poszczycić się może 
osiągnięciami na odcinku oszczęd 

W naibliższym czasie otwarcie Teatru Kukiełek 

organizowane są w czasie przel'\V: 
obiadowych prasówki, opracowy­
wane kolejno przez robotniłtów. 

Ciekawsze wydarzenia zarówno 
V: skali światowej jak i krajowej 
odpowiednio interpretowane, umie 
szczane są w gazetce ściennej. Du 
żą żywotność wykazuje sekcja 
artysyczna, opracowująca szereg 
występów artystycznych z który­
mi wyjeżdża do chłopów poblis­
kich wiosek. Kostiumy pracowni 
cy sporządzają sami z pozosta­
łych odpadków materiału. 

Jak na.S informuje kierownictwo 
tej placówki ·w planach· na najbliż 
szą przyszłość przewidziana jest 
rozbudowa zakładu na co przezna · 
czono sumę 900.000 złotych, co 
pozwoli na zatrudnienie o 50 pra 
cowników więcej, 

Sprawa otwarcia Teatru Kukie 
łek w Piotrkowie niejednokrot­
n · e poruszana była na łamach na 
szego pisma. Obecnie wkracza o­
na na realne tory. 
Myśl założenia Teatru Kukie­

łek powstała w Piotrkowie po wy 
stępach słynnego reżysera radzie 
ck:ego Obrazcowa. Myśl zorgani 
zowania piotrkowskiego Teatru 
Kukiełek podjęta została przez 
Henryka Poulaina, Jana -Karsza 
i ob. Grabowską. 

Kilka tygodni temu z Woje­
wódzkie j Rady Narodowej nade­
szła na ten cel subwencia w wy 
sok ości 1 OO tys. zł. co pozwoliło 
na podjęcie prac. W ostatnim 
dniach ukończona została budowa 
sceny. 
Znaczną pomoc n · esie społe­

czeństwo piotrkowskie, które ro­
zumie znaczenie otwarcia t ej po 
żytecznej placówki kulturalnej, 
90 zakładów, placówek spółdziel­
czych., b 'ur i instytucji opodatko­
wało się na ten cel. 
Już z początkiem roku szkolne 

go przewidywane jest rozpoczę­
cie przedstawień. Wyst~p Teatru 
Kukiełek odbywać się będz : e w 
sali Kilińskiego. W opracowani.u 
jest sztuka ,,Czarodziejska Kon­
cha", , .Spowiedź Chopina" i inne. 

Wykonanie dekoracji oraz lalek 
jest z'lslugą dyrektora teatru Hen 

Zlóż ofiarę 

na Odbudową Warszawy 

ryka Poulain oraz Jana Karsza.1 Obecnie dyrekcja teatru czyni 
Reży2erem teatru jest ob. Gt.:abow starania w celu uzyskania stałe­
ska, stroną Ueracką zajmuje się go lokalu, który m-Ogłby służyć ja 
znany na terenie Piotrkowa Ro- ko m :ejsce dla odbywających się 
man Krukowski. prób. 

Surowa kara za kradzież i oszustłfo na sz~odę spółdzielni 
Sąd Okręgowy w P:otrkowie 

rozpoznawał sprawę mieszkanki 
wsi i gminy Szydłów, powiatu 
piotrkowskiego, Genowefy Ska­
dlubowicz, oskarżonej o kradzież 
w sklepie Spółdzielni Samopomo 

cy Chłopskiej i oszu§two na szko 
dę Rolniczego Domu Towarowe­
go w Piotl'kowie. 
Skadłubowicz zażądała w skle­

pie spółdz:elczym w ,P iotrkowie 
okazania je j wełnianego towaru, 

Przodownicy pracy przyczyniajq się 
do wzrostu produkcji 

P racown:cy Zakładów Dn:ew­
nych n a Bugaju już od przeszło 
roku biorą udział we współzawod 
nictwie .pracy i mogą w tej dzie­
dzinie poszczycić się :(>OWażnymi 
osiągnięciami. 

J ednym z najbardziej wyróżnia 
jących s:ę ·przodowników pracy 
jest stolarz Dziubccki Józef, za­
trudniony przy wyrobie szaf 
trzydrzwiowych. Ob. Dziubecki 
potraf; zrobić j edną szafę w cią­
gu 15 godzin pracy, zaś jego kole 
dzy taką .c:amą szafę składają w 
ci ą15u 26 godzin. 

Podobnymi osiągnięciami po­
szczycić się może również stolarz 
Cichoń Anton~. Tow. Zajączkow­
ska Helena, zatrudniona jako ma 
towaczk a w ciągu 8 godzin, matu 

je okola 10 łóżek meblowych~ pod 
czas gdy inne robotnicze matują 
5 łóżek Wyniki te zawdzięcza o­
na tylko własnemu wysiłkowi i 
umiej ętności pracy. 
Wszyscy wyżej wymien 'eni przo 

downicy już niejednokrotnie byli 
nagradzani premiami pieniężnymi 
i dyplomami przodowników pracy.' 
Dzięki przodown 'kowi pracy 

ob. Dziubeckiemu w ciągu jedne 
go miesiąca ilość wyrabianych 
· zaf t rzydrzwiowyeh ,~·zri> ~tf1. o 1 5. 

Za~ługą matowaczk,i ob. Zającz 
kowskiej Heleny jest to, iż z fab 
ryk ; wychodzi miesięcznie 15Cl łó­
żek meblowych więcej. Również 
i wielu inn. przodowników pr zy 
c:..ynia s·ę do podniesienia produk 
cji zakładu. (K, M.) 

a następnie, wykorzystując zaję.­
cie ekspedientki, obsługującej in 
nych klie11tów, okazany jej ma­
teriał w ilości ponad 20 metrów, 
wartości 25.000 zł. skradła i ulot­
niła się. W kilka tygodni potem 
Skadłubowicz dwukrotnie zja­
wiała się w Rolniczym Domu To 
warowym w P:otrkowie, gdzie 
kupiła pierwszy raz 3 metry ma 
teriału podszewkowego ~ 1800 
zł„ a drugi raz 3 metry materiału 
ubraniowego za 16.209 zł. i w obu 
wypadkach odebrała towar od­
dając kwity kasowe, które przy 
zamknięciu kąsowym okazały s;ę 
podrobione. W kilka dni potem 
taż sama Skadł1Jbowicz ziawiła 
się znowuż w tymże Rolniczym 
Domu Towarowym, kupując czte­
ry m etry towaru podszewko""~ 
go, który us:łowała odebrać rów­
nież na podstawie podrobionego 
kwitu kasowego, lecz wtedy zo­
:;tała zdemaskowana i zatrzyma­
na. 

W wyniku rozprawy sądowej 
Genowefa Skadlubowicz uznana 
została winną wszystkich zarzu­
canych jej przestępstw i skazan~ 
na łączną karę Z-eh lat i sześciu 
miesięcy więzienia (se). 



fr. I 20ł 

Nowa braterska pomoc ZS~R dla Polski 
Skarby wiedzy radzieckiei 

udostępnione naszym naukowcom 
Napływaiq łran~~0;!~,~~~:r~:wdzieł naukowyc.h I w lekkieJ atletyce . . ' Na;s1fniejszy zespoł ~ s R 

i:~:::::r~isi::·~~E::jm:~:~:;::::;:~~~~: ~=~~:0~~~~1·::~~:!h,:~~:n~~~-nsp~.:t;~-;~1'~:~~,1 ZSRR-. C.zechosłowaci a 194 .. 119 pkt. :,::!~~!„~~.!~~~~R~·:„ 
' ry miał odbyć się w . C?.asie 11-18 

dl'mickiej. Rośni" zapotrzebowanie na K>iążki - . najwy7.~z!'j jako<1·i, oµra· . . . września br„ a. ,\\ięc ;w tydzień po 
chida nnukowe i nejrozmąitszwh nzie cowime przez członków Radzieckiej Na stadion;e mi>skiewskiego 14:29,0, przed Kazancewem, któ- ' kobiet Wygrała Sokołowa 2:18,3. zakończeniu „Tour de Pologne", nie 
dT.in. . Akademii Nauk, przez wybitnych fachow „Dynamo" zakończono międzyna ry czasem 14:30,0 u~tanowił no- W skoku wzwyż mężczyzn zwy- dojdzie pra'wdopooobnie do skutku, ' 

Naeze biblioteki naukowe już w cza 
tie mi~dzywojennym wygl,dały nie~zcze 
gólnie. Brak było wieln dzieł farbo. 
"ych, dzieł ornawiaj,cyeh szczegółowo 
najnowsze zdobycze wiedzy w wielu 
d7i!'dzinarh. Brak było autorów, brak 
h) ło nakładców. Książki ko~Etow•ły 
dnżo pieniędzy. 

Na koniec okupant hitleroweki - r.ni 
f?rzył prawie .Ioszczrtnie nasz skromny 
do1·obek ~ iedzy ksitżkow!'.i. 

I oto nauka Zwięzku Radzierkiego 
- w ślHd za tylu dowodami serdecznej 
przyjaźni - ŚJiieszy naure pohkid 1 

noW'f! pomocf, z pomocą, która nie da 
'i~ odpłacić t)lko sfo14ami wd?.ircznoi· 
ci. Oto 11adchodzt ze Zwiłr.ku Radziec 

P~STWOWY TEATR 
WOJSK.A POLSKIEGO 

(Ja.raua 27) 
Ostatnie dui widowiska. 9piewno.ta 

necznego „Kram z pioeenkaml" w re. 
ży.serii Leona Schillera i w wyk-0na­
niu pięćdziesięcioosobowego zei;'Połu 
słuchaczy Państwowej Wyższej S.:ko­
ły Teatralnej. 

Początek o godz. 19,15, 

TEATR XAMER.ALN"Y 
DOMU f:OŁNIERZA 

Z.6dt, ul. Daszymkiego 3' 
Ostatnie cztery przedstawienia ko. 

:mcdii „Szklanka. wody" z Marią. Gor 
czyńską. Członkowie Zw. Zawodowych 
ohzymują. 50 procent zniżki 
Kasa czynna od 11 do 13 i· od 15.ej. 
'l'el. 12~LOZ. 

TEATR LETNI „OSA" 
ul. Piotrkowska. 94 

Dzś, o godz. H,30 „Jadzia. Wdowa" 
o,tatuie dni! 

ców i uczony1·h ZSRR, - drukowant: • rodowe zawody lekkoatletyczne wy rekord ZSRR na tym dystan- dężył Sidorenko (ZSRR) 1,95 m., ze lnględu na t.rudnośeł techniczne 
u" doskonałym i1aµierze, bogato ilnstro ZSRR - CSR, które przyn:oi;!y s:e. Trzecie miejsce zajął Popow w konkurencji kob;et - Gane- I finansowe orranlzato'rów. Wypa­
wane. W rlodatku ko~ztują stosunko· , 7.wyci~stwo zawodnikom radziec- w czas'e również lepszym od daw kier (ZSRR) 1,60 m. W biegu da dek ten jest korżystny dla m:nze-

. k' 1 · nia „Tour de Pologne", gdyż C7e11f 
wo niewil'l!'. Najwybitniejrn• d?.ieła •m 94:119 pkt, Na zawodach neao rekordu. 80 m. ppł. zwycieiY. ła Gok;P); 

b ~ będą mogli przy!llać do Polski naj-
można nabyć już '" cenie do j!'dneir;o tyc ustalono sześć nowych r~- Wielkie za'nter~sowanie wzbu- (ZSRR) 11,7, pr.zed Plskovę (CSR) Jepszl' druż:vnę. nie oszM:ędzając za-
ty~i,ca złoty~h. kordów ZSRR i cztery rekordy rlziła również sztafeta 4x400 m. 12,2 m. .wodników na. swoją ' tmprezi:. 
Przc~I,damy właśnie jeden z takich Czechosłowac-.;i. NajciekaW:<7 t Zwyciężyla sztafeta ndziecka w ------------.,....---.-----r------------

transportów - rozpakowanych przez konkurencją w drugim dniu za~ składzie: Czowgun, Den;sienlco, p• • · • 
pracowników Klubu Międ:zync1rodoH'Pj i WQdów był bieg na- 5.000 m., w K:ijanienko, Komarow, w czasie ' Jerwszv raz O.O wo1n1e 
Prasy i Ksiqjki przy ul. Piotrkow.ękiej którym Popow i Kazancow zmie- 3.17,8, przed CSR - 3:18

7
0: ' I kk ' 1· 1· ł · · p I k „. R • 

Nr 98. Czl'ku.i, już na '" książki pro· 1 rzyli się z najlepszyin długod,y- Nowv rekord radziecki ustano-. e 03 8 .JClftV m!CZ 0 $ ~ - U.munia. 
fesorowie Uniwer~) lf'tll, czeka.i9 5111· . stansowcem · świata Zato"pkiem. · 

wił w biee-u n:i 400 m. ppł. fa1-denci. KsiQżki "rdrujt z ręki do ręki Zwycjężył Zatopek w czasie 
- prze,:l,danl', [lodzi~ iane. Czego tu nil'W, wygrywając bieg w 53,2 
ni<': ma! S h , sek., przed Tosnarem (CSR -

Oto "~paniały „Atlas Anatoinit·znr zac isci ZSRR . 54.1. Wynik Tosnara je~! nowy1n 
Człowieka". Luksusowe wydawnir- wracaią z kon-esu I rl'kordem. Czechosłow&CJ'. . 
two drukowane najnowsz, technik;J off· I . . . ,... . 'V rzucie oszczepem zawodnicz 

. K . lk 500 ł Szachowv nnst r;, świata. Bohnnn k , ka radziecka Sm:rnicka uzyskała •etu-rotacvJnego. osztu tł' ty -o z , · • 
Oto dzieła z zak;esu diagnosty· I wiceprezes Radzi~_e kiego -~cmitetu do wynik przewyższający oficjałtty 
ki, ren1genologii i rentgenoterapii, nzie Spr11.w Kultury "F izycwe.1 1 Sportn -1 rekord świata - 49,59 m. 
ła traktu,lące o higienie i fizjologii skó· I Po!ltn.iknw ,i Rago;<in w drodze po- Nowy rekord radziecki ustano­
ry, o walce z v.horohami zakaźnymi. Po 

1 
wrotnej do ZSRR z XX .Mi ę<lz~·naro- 1 wił również Kanaki, który uzy­

lfŻnf', dwutomowe ił7.ieło z zakresu n~· dowegc Kongre~u Szachowęgo przy. skał w rzucie młotem 56.15 m. 
uki o virusach. Dzi";i4tki inn~ch 1lzieł byli do Pragi, gnzie zatrzymają. s i ę W biegu na 200 m. doszło do 
tn4'dycznych. dwa ani. ' emocjonującego pojedynku, mię-

Jakże bogato przedst•wia się dział a· · dzy Horc;c'em (CSR) i Karaku-
gronomii. Podziw wzbudzajf dzieła W I> • k I k • łowem. Prowadzący od startu, 
~iczu~ina: Grube łom.J !l'&ktuj'· o ps.ze V:aClg n ars I Czechosłowak przegrał na ostat-
o~ey Jar~J, . o .hod~w.h prosa, !ęczm1c· 1 Inowrocław-Kruszwica nich metrach z Karakułowem, 
11111. ~z1es1ttk1 ks1ą~ek - kt~re roz· który uzyskał czas 21, 7. W biegu 
chwytn_Jlf prof.esorow1e, studenci, agr_o-. Wyścig kolarski na trasie Ino- na tym samym dystansie w kon-

D I k wroctaw - Kru:;zwica - Inowro-
nomow~e. zie a z za resu W!'terynaru, cław· (37 km) wygrał niestowarz:v- kurenc:iti kob;ecej 'l.W:'l-·cięiyła 
hodowli ptactwa, gleboznawstwa, upra· szony• - Nawrock! w czasie 1:11:37. Sieczenowa 25,::l sek. ROO m. 
wy łP:, pszezclaretwa. Niezliczone dzie 
I.i o wrogach naszych pół i,.. lasów i o 
walce ze szkodnikami. 

A potem znów dzieła wvbitnvch auto 
rów z zakresu geometrii, tkact~ a, przę· 
rłzalnictwa. mechaniki, fotografii, tran· 
sportu, ohsługi maszyn, budowy dróg. 
Dzieła traktuj,ce o wykorzystaniu siły 
wodne.i, siły wiatru, dzieła o hydrologii, 
meliorarji, lotnictwie. Na eamo wyłicze 
nie tytułów i autorów - trzeba by zu. 
żyć setki arkuszy papieru. 

Jest to nowa, wielka pomoc Związku 
Radzieckiego dl11 Polski, pomoc, która 

Juniorzy boksu jq 

Dolny Śląsk zwycięża Górny Sląśk 12: 4 
W' ~widnicy._,roze·gra11y zostiH wczo 

raj m i ędzyokręgowy merz bok~rski 
juRior.Q_w• zakońezony zwycięstwem 

Dolneg-o śląska 1~ :4. 

I>oln.v ślą..~k w~·stąp ił osłahinn:v hrR 
kiem ko11tuzjowan.vch w C7a~i.e mi­
strzo,tw PoL•kl juninrów;.. Polnń"z:-· ka, 
Budzili.V i Liuk1 w."kiego II. W ilru-
ż,V'Ilie Górnesr<1 ~l~ ~ka ~ia wnl <" z~rł 
Brzeziń•ki. 

P "erwsze powojenne zawodV' przedstawia · się następująco: 
lekkoat!ettyczne Polska - Rumu-• Stawczyk, K 'szka. Buhl, Adam­
nia będą , rozeitrane w Warszawie ski, Lipski. Mach, Statkiewicz, 
na stadionie. Wojska Polskiego w Korbań, Kwapień, „ Puchowski, 
niedzielę 31 l ipca i poniedziałek Potrzebowski, Widęrski, K ielas, 
1 s ierpnia. Zawodnicy rumuńscy B;ernat, Boczar, Więcek II, Plot­
nrzytecą samolotem do War;.;za- kowiak, Adamczyk, Sucheński, 
wy w niątek. 29 bm. Barwy Pol- Skalbailia, Brzozowski, Moroń­
ski będą reprezentowali zwycięz- czyk, Małecki, Marian i Karol 
cy lekkoatletycznych mistrzostw Hoffmanowie. Kuźmicki, Ogło­
Polski, które odbyły się w Gdań-, bin, Wdowczyk, Puzio, Łomow-
sku. ski, Prywer, Wałcza\[, Szendzie-

Skład reprezentacji Polski lorz, Sumiński, Sidło, Szelest. 

Dziesięć drużyn startu'e w VIII ,, Tour de Pologne"· 
Komitet Organizacyjny VIII wy Węl{ier i Bułgarii. Oprócz wymie­

ścigu dook-0ła Polski otrzymał w n ionych zespołów w wyścigu będą 
przepisowym terminie z~łoszenia startowali kolar'ze polscy w kon­
następuiących drużyn: CSR. Dania kur.encji indywidualnej tak, że 
Finlandia.. Francja, Holandia, łączna ilo~ć zawodników wynie­
Szwajcal'ia. Włochy. Polska - po sie ok. 100. 

I 8 kolarzy w drużynie oraz Anglia Nienotowana dotychczas w tego 
i Polonia Francuska - po 6-ciu. rodzaju imprezach ilość zgłoszeń z 
Razem w wyścigu weźmie udział . • • . 
li) drużvn i 76-ciu zawodników. zagramcy. długosc trasy oraz hcz-

Komitet Organizacyjny spodzie ne atrakcje - złoży się na t" ie 
wa s i ę jesz:cze . opóźnionych , ze I VIII kolarski wyścig dookoła r 11-
względu na czas trwania . przesył- ski będzie imprezą nięoglądan 1 do 
ki zgłoszeń związków kolarskich tąd w Polsce. ,. 

Komunikat Nr 
\" 

6.~ 

„LUTNIA" wyda stokro.tne owoce, natchni.- no· 
Piotrkowska. 243 . wą myblą naszych naukowców i studen 

,, V! arta'•• (Poznań) 
zwycięża * Jeleniej Górze 

Wyniki tecltuicLne: w papierowej 
- Zadora. {8lą.~k) zwyciężył prze-z t. 
k. o. w trzecie.i runiJzie z Kitą. (Wro 
cła w); w mu„zc.i - Xap~ral~ki ("\Vro 
cław ) wygnił na punkty z Grzywo­
czem (Slą~k ) ; w koguciej - Potyrała 
(Wrocław) JVypunktował Grena 
( Aląsk ) ; w• ,iórkp •.e,j., __, , f\4cz.ygil'l,~i 
(Wrorław) pokonał Dziurowie za 
( ślą ~k) ; w lekkiej - Poilanta ( Sl 11 ~k ) 
w naj111an iej,zej walce nni11. :r.wyt!ię­

żył •na • pnńk„:v Ku.r~wBk:ego n; w · pól 
średniej - Kotas (Wrocław) w:·gra l 
na punkt .'· :r. n n ,·woc7em II (Alą k); 
w śrPdn iej - Figiel (Wroctnw) zwy. 
r.i fż~·ł Le~zka (Aląl\-k ) ; w 96łrię7.ki e.i 

- l6Jetni G el (Wr<'<'law) fl"konał 
w.v<oko 11~ punk tv .\[ik0lA jnvkn 
( ~ lą~k ). 

Wojewódzko - Miejska Komisja 
Imprez Sport<>wych Obchodu Swię 
ta P.K.W.N. w Łodzi podaje do 
wiadomości, że pi;opagandowo-tu 
rystyczny raid kolarski wokół wo 

jewództwa, lt~ó.ry w,yru~zy;ł z .. i;n. 

Łodzi 'w dn iu 21 bm. kończy swój 
ostatni etap ra idu na odcinku 

Spala - Łódź\, w .dniu dzisiejsi.~-

i na miejscach post'oju b. duże 
zainteresowanie. SzcZ'!gólnie popi­
sy sportowe jak gimria5tyka przy 
rządowa i dźwiganie ~iężarów cie­
sza się dużym powotłzeniem . o~tdmie dnj tylko do 31 tipca Włl(\C-Z tów. CaJy . w i.elki! tr~y~ziestoletni. do· 

ruie „ROSE.MARIE", romantyczna o. roh~k nauki radz1eck1eJ otrzymuJem·y 
peretka. w 3 aktach (7 obrauch). tutaj za hrzcen - w sertlecznym 1md11-

u.J~iał bierze cały ze!póf a.rtystyw; runku. 

W Jelen:ej Górze gościła poznań­
ska .,Warta", która rozegrała towa­
rzyski mec2j piłkarski .z .tam-tej<;zym 
„Zwiazkowc<>m". 7-wyc ięhjąc 5:3 
(1:0) .• 

W popisach tych b: chętnie bie­
q:e udział miejscowa ludno~ć- pro 
bując swoi1ch .Śił. 

ny, chór, balet i orkiestra, Ci, którzy do t)•rh dzieł eit"gaj, -
Bilety do nabyei& w k1U1ie t~tru nie majł słów wdzięczności i uznania 

Z uwagi na dużerpoświ-ęcenie . 
uczestników biorący.eh udzial w 

-1·aidzi.e sąd~~.że S:PO~t.w<> 
łódzkie przywita powracających 
tak, jak to zawsze mialo m iejsce 
w robotniczej Łodzi. 

od gódz. 10 do 13 i od gcxl.z. 17 .ej. dl11 uauk1m·ców - ra1łzie1:kich, którz) •.Il· 
Bramki dla .Wart.v" zdobyli: Si­

kora , - a, •. Smólski, Kaczm;nek 
' Róż~lewicz - po 1. PrzY,iazd do Łodzi ze Spały spo 

dziewany jest ulicami Armi i Czer 
wonej i Stalina około godziny 13. -IKllla-

ADRIA -.,. „Decyzja pr-0f. Mila.sa'" 
godz 16, 18, 20,30 
dozwolony dla młodzieży 

lłAŁTYK -· „!Jloda. Gwardia." 
seria. II · 
gcdz. 17, 19, 21 
dozwolopy dla. młodzieży 

:BAJKA - „Wakacje" 
godz. 18, 20 
niedoz;woJ.c.ny dla. mlodz'eży 

GDYNIA - .Program Akt. nr ~l 

ruożłiwiajf Polsce szybkie uzupełnienie 

tak bardzo potnehnyrh zasobów w i!'dzy 
ki.i,żkowej. Obok pomocy żywnośf'io- Dzieku,emv za pamięć 
wej w łata<"h kiedy groził nam głód i 
nędza, ta nowa pomoc jest je1m•ze jed· 
nym wielkim dowodem przyjaźni i bra 
terstwa, które roraz mocniej spaja nasz 
naród z hratnimi narodami ZSRR. 

Henry/.- R11d11irhi 

Uśmiechnij się 

Za pozdrowienia dla ,,Głosu Ro 
botniczego" oraz sympatyków 
sportu moforowego w Łodzi, otrzy 
mane od łódzkich żużlowców -
Kołeczka i Krakowiaka: przeby­
wających w Hadze (Holannia) 
serde<:mie dziękujemy. 

${'<l zi nwnł w ring-11 Le11 kPtlre~-

( Rzr·z""i11 ) , un p11 u kt~· Drr.Ja ( l'oz­
Mń ) . Ć l\- i kliiiski ( fl l~~k ) i ~a tl11\"k1 
( \\' r <lrłuw ) . 

Raid kolarski wywołał na trasie 

Piłka nożna w CiPszvme 
Z okdz ji Swięta Odrodzenia ro­

zegrany został mecz p\łki nożnej 

między kombinowanym zespułem 

„Stali" a „Gwardią"; zakończony 

zwycięstwem drużyny .,Gwardii" 
4 : 3 (3 : 2). 

GWS 
ł• 

or1•n łAkbllleco ILomu„11. 
I 1ł'0Jew6d10kteco ~ komitetu 
Polskł•I 7.,1„dnon.ąnej P•rtl 

lłnhnt'111'7P j 
Red•guJe: o 

Koleatui... K~ĄkCjfJDe. 
Wyd •ca: R~W „Prasa". 

At11 c!'- Redakc;t t~<'-Cti. Piotr 
kOWSka M. W Do 
Druk.: 

Zakl•d7 Graftczoe IL s. W 
„Prasa" r..~t. ul ~wtrlrl n 
lei. 1118-łt. 

1'elefODFl 
'•daktor nac~elny: 'J . ut-1 
zutępe• r.d. 0•<11. łH·• 
'<ek~•n odpowled&. ZIB H 

godz. 111 12, 13, 16, 17, 18, 1!l 20, • 
21. 

1 kich". 16.15 Muzyka. 16.2Ó {Ł) „Rprit· 
wy na~zego miasta". 16.25 (ł,) Ane 
operowe. 1 li.4.) ( f.) A uclyrja illa dzi ;-C'i 
pt. „Poc1ta Wujka Bolkil' •: J7 OO hzy 
<lziennik popnlutlniowy. 17~15 „~1117.Vka 

railziP<'lrn' ' . li.4;'\ Porachiik j('?yl:nw~·-
12.0-1 Wiad·omoś<·i poludnio"·p ordz 18.00 ,.Din k11 ż<1ego roś miłego" . 19.IJO 

przegll}d pra~y sto!ceznej . . 12.:!0 Autly· U ·gi i!ziPnnik popolnnniowy. Hl.l;) Wal 
1•jn dta wsi. 12.:JO „~lelo<lie ludowP.' ' · <'e Prokofirwa. J !l.:!O PiC'~11i kompozvto-
1'3.llO Skrzvukn PCK. 1;;,~o (f,) Chwila r&w railziPrkic·h. 20.00 „w~zechnira· ra· 
muzvkL ii:i5 n,, Mo7>iikn mn zvczna. diowa". 20.20 ,.Luilnwe mi>loilie" -
14.0i> (f ... ). ·Krt1~1;i~a wr•gwrska. J.l.L5 tran•m. z Czrrho~lowarji. 21.00 Dz1en· 
( ł' ... ) · M:•!zart --, Kwar!el D·dur Sr 2_1. nik wiC'czorny. 21.40 Beetl1own. 2~.ll'l 
,l ,Ul5 \L) Recital fortppianowy. 14.;;0 „Wyrok" - s-lu<'howi~ko. 22.40 .Mnzy· 
'(L) Kóruunikat.v. 14.5.i (:f, ) Kwadran~ ka. 22.4:3 (ł',) „Szanujmy u•z:v ~łnr·ha· 
pio, cnck włoskich. ] ,).10 (L} , .Je<łz~": ez.v' ' . 22.:'iS ( L ) Omówif'nie progr. lok. 
my mi. wczas.'" '· lJ.lJ CL) Ak111~ !110•"1 na jutro. 2:1.00 Ostatnie wiallorno~ri. 
t1\tlzkie„ 15.'.:5 (L) Infonnacje. 1.1 :io 2::.10 Kon<'e1·t fran1·11skiPj ID lizy ki sym· 
.,~piew11my piosenki". l-1 ;)0 Skr1yn!'-i I fonirzn!'j. 2:!.50 Prngram na jnfro. ~~.OO 
ogólna. lll.00 „?:Pspol.v głosów l11 rl 1.· ZRkmi1·zeni<' nudyrji i Hyrn11. 

„Stal" (Cieszyn) wzięłd pod opie 
kę no·w'Opowstały klub wie j:;ki w 

Górkach ,Wielkich. 

Seitt.tartat o~ll~: • IU·f• 
ndał partJ'1n:r J11·U: 254 · 2! 

wewn. li 
Ostał lcureapondetitow 
robotniczych l eł!łop­
•ktcb oru redalrtor6w 

BEL - „Z' elon.e lata" 
goqz. 15,30, lS,30, 20.30 
dązwolony dla młoazieży 

POLONIA - . „ Ulica Gra n e:ma." 
godz. 15,30, 18, . 20,30 
dozwolony od lat 12 

:PRZĘDWIOśNIE - „Dzieci 11 jetlae. 
go podwórka" 
godz. 16, 18, 20 • 
dozwolony dla mlod?.1eiy 

ROBOTNIK - „Antoni i Antonina" 
go<lz. 16,30," 18,30; 20.30 
dozwolonv dla mlodzie7.v 

B.O:M.A - : ,Volpone" · 
godz. 18, 20 
niedozwolony dla młoitzie7.y 

:REKORD - ; ,ślub.v kawalerskie" 
dla młodzieży godz. 16 
„Wicsna" 
godz. 18, 20 
clozwolon v dla młodzit>żv 

STYLOWY. - ,,Szewc Ms°teuu " 
dla. młodzieży godz. 16 
dla dorosły-rh 18, 20 

śWIT - „Oflag XXVIJ" 
godz. 18, 20 
d<>zwolony dla młoil zi eży 

TATRY _ .,Pocałunek na stadiouie" 
god~. 16, 18, 20 
d()zwolony dla ll)!odzieźy 

TĘCZA - „'l'ragiezny pośc i.g" 
godz. 17, 19, 21 
niedozw"Oolonv dla młodz.ie i'. v 

WISŁA - „Mlcda. Gwardia '; 
seria I 
godz. 15,30, 18, 20.30 
dozwolon.v dla. młoazieiy 

WŁóKNIARZ - „Młoda. Gwardi'I" 
seria II 
godz. 16,30; 18,0; 22,30 
dozwolony dla młodzieży 

WOLNOśó - „Tragiczny po.ścig" 
goa1z. 16, 18, 20 
n·iedozwotlony dla młod:i.ie7.y 

ZACHĘTA _ ,<'arie kłam i e" 
godz. 16, 18. 20 
dozwolony -0d lat J6 

MUZA. - „Wołga! Wołga."! 
godz. 18, 20 
dozwolony d1a młodzi.eży 

- Jak teraz zejdl iemy, 
nikul 

Ba, żebym to 'l'l' i ed zi nł! 

~1 • P. ?aiew 

prze\\ od. 
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Daleko od Moskw' 
ROZDZIAŁ PIERWSŻY 

NA CZYM POLEGA Gł ... ÓWNE OSL\GNIĘCIE 

Ro <1ow przejmował majątek punktu i trźąsł się z obu­
rzenia" i zdziwienia nad obrzydliwym SJ'Osobem prowa­
dzenia buchalterii na punkcie i metodami przechowy­
wania Inwentarza. Star~zy buchalter Kondrin wysoki 
rneżczyzna o pociągłej ospow'atej twarzy i przenikliwych 
o-:~ach, dowodził, że jest człowiekiem nowym i że w 
dz'.ale buchalt erii zrobił wszystko co był:o możliwe. 

- Ws zak to jest majątek państwowy! Za takie trak­
towanie tych spraw oddaje się pod sąd! - oburzał się 
Rogow. 

W okresie żeglugi zdążyli przewieźć morzem do pun­
Idu spore transporty maszyn, sprzętu i materiałów. Tyl­
ko część tego sprzętu potrzebna była do zbudowania 
przejścia przez cieśninę, resztę zaś należało przewieźć 
w głąb lądu i na wyspę. Na brzegu sterczały z zasp 
śnieżnych skrzynie i s talowe rury. Jedynie żywność 
i wyjątkowo drogie materiały leżały na składach, mie­
szczących się w skleconych w pośpiechu barakach, 
o ści anach pełnych szpar. 

i· olska YMCA uczy pływać 11uet łcłl'nnycb: b 2lt • • 
Dual mutacji: 11a.11 

We wtorek, dnia 2 sierpnia 1949 r. 
rozpoczn!e się nowy kurs nauki pły 
wania dla kobiet !i mężczyzn. Kurs 
składa s~ę z. 20 lekcji, które odby­
wać się będą we wtorki i piątki w 
godz,inach wieczornych. 

D•l•ł lllłe ~k . 1 aport.: Uł- 21 
•e-.~•u 

Ostał , ·„·nomiC1'n7: W ·fi 
D&lał rolnJ': wewn. I - U4·< t 
Redakcja DOC!Nt! ITI-Il; IM·tl 
P:nlPort•t: 
r.Adt. Piotrkowa„ 'li. tal m-n 
AdmtntmacJ•: 281-f7 
ll'd11ł Ol(IMTl!'l\I ' UJ•IO 
f.Mł.. ~nb'k<>-•• •· tel. 111-JI! 

Zap:sy w Sekretariacie Pol;okiej 
Y~CA (Moniuszk: 4a). ą~02089 ' 

Rogow , zebrał wszystkich ludzi i kazał oczyśoić częsc 
terenu, wydobyć spoci śniegu maszyny oraz sprzęt i ido-· 
żyć pod dachem. 

Tłum wysypał się na brzeg. Rogow obserwując pracę. 
zc. stanawiał się, co należy zrobić dziś, jutro i w nastę­
µne dni. Zebrało się tyle nie cierp ' ących zwłoki spraw 
ze trudno było ustalić kolejność. 

Merzlakow i Kondrin chodzili krok w krok za Ro­
gowem. Na zamarzniętej powierzchni cieśniny ukazał 
i; ,ę Batmanow. Me.rzlakow śledził każdy ruch naczelni­
ka budowy, który w jednt>j chwili mógł pozbawić go 
wszystkiego. 

- Czy zacpwycacie si ę przyrodą? - spytał Kondrin 
ironicznie wykrzywiając usta i skinął w stronę Bat­
m a nowa. 

- Komt. potrzebna jest W "1SZ'l przyroda? - zawołał 
oburzony Rogow.-Naczelnik bada jak najelepiej wybu­
d«wać na lodzie drogę, k tórą wy zapomnieliście założyć. 

- Ot co wam powiem buchalterze: dosyć przygląda­
nla się. Zacznijcie razem przyjmować inwentarz punk­
tu. Od traktora do gwoździa. wszystko należy wpisać 
d-0 ksiąg i zabezpieczyć. 

W międzyczasie Batmanow uważnie oglądał bez­
kresną przestrzeń cieśniny. Kiedy słońce wypłynęło 
spoza chmur, zarysował si ę w błękitnej mgle falistą 
Lnią daleki brzeg w yspy. Cypel Gibelny wznosił się 
przypominając kształtem głowę gigantycznego potwo­
r<> . Wasyli Maksymowicz rzeczywiście szukał najlep­
l>L.ego wytyczenia dro~i. Niepokoiło go ostrzeżenie Be­
r idzego, jakob" w obecnym okresie. jeśli wierzyć : sta­
rym mieszkańcom, lód w c'eśninie odr ywa się od 'brze-
11ów Batmanow zamierzał w kilku m iejscach zbadać 

icieśninę: jego zdaniem lód był bardzo cienki i wątpli­
we, czy wytrzyma ciężar załadowanych aut, nie mó­
wiąc już o traktorach. ,Mocno tupiąc Batmanow szedł 
po lodzi·e i wydawało mu się, że lodowe okowy mocno 
i na stale połączyły obydwa brzegi. 

Zauważywsz.y, że F ilimonow idzie w jego kierunku· 
nc.czeln ik budowy odwrócił się do brzegu. 

- Wszystkich ludzi do ostatniego rzucimy na lód 
i w ciągu dwóch dni przebijemy drogę do wyspy. Po­
tt'm zawrócimy w kierunku Adunu - oświadczył Wa­
syli Maksymowicz. 

- Dla mnie najważniejszą rzeczą - jest droga .. Je­
śli będzie droga - będzie i ruch. O maszyny zaś i szo­
ferów nie boję się - odezwał się Filimow. 

Najbardziej niepokoiła go ewentualność czekania do 
czasu aż zrobią drogę, gdyż to paraliżowało jego pracę. 
F ilimonow n ie wierzył, że uda się zrobić drogę w ciągu 
dwóch dni, a nawet w ciągu t ygodnia .. Rozmowy na te­
mat problematycznej grubości lodu jeszcze ~ardi'-iej go 
deprymowały. . 
~ Najważniejszą sprawą jest ni€ droga, lecz szofe­

rzy z maszynami - powiedział Batmanow, gdy zauwa-
. żył wątpliwości .Filimonowa. - Wiqzę, że zmiękliście 
zupełnie i zamiast tego, by przejawić więcej roztrop­
n-0ści i hartu - wahacie się. Radzę wam odzwyczaić s; ę 
od .tej metody tra nsportowców którzy czekają wołając: 
daj n~m asfaltową szosę, daj to i tamto, piąte, dzieśią-
te, a wtedy pojedziemy! 

Na punkc"e w szystko tak mało przypominało asfal­
tc,wą szosę, że ponury F ilimonow uśmiechnął się. 

- Jeszcze nie byłem u waszych szoferów, przejdźmy 
slę do nich zaproponował Batmanow. • 
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